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W  Polsce nie istnieje ministerstwo 

propagandy, ale istnieją cukiernie, 
jak się Kftoś dowcipnie wyraził, z es la 

Wdając ze sobą te dwie instytucje 

Gdzież, ja(k. me przy pół-czarnej, po­

dają najgenialn.ejsze rozwiązania za­
wiłych problem ów z dziedziny polity 

kii zagr inaozn^j, a  przede Wszystkim  

tam właśnie podaaje się „w n ik liw ej"  

krytyce istniejącą rzeczywistość. Ileż 

to takich „talentów" marnuje się 

przy kawie. Zdarza się czasem, że ta- 

kue „genialne" kawiarniane rozwiąza  

Lie dostaje się na szpalty prasy i w ów  

czas jesl wyrazem  myślenia pewnych  

grup społecznych

Najczęstszym temanem owej Ka­

wiarnianej polityki było zagadnienie 

Gdańska i stosunku Polski do W o ln e ­
go Miasta. Op-nia kaw iarniana nie by 

ła  tu jednolita; jedni żądali chućby 

budowy kanału od Tczewa do Gdyni, 
pom ijania Gdańska, bojkotu gospodar 

czego xtp., inni niemniej radykalni, w 

imię obrony interesów kuituralno-na  

rodowych radzili wywierać na W olne  

Miasto jakiś silniejszy nacisk poTiłycz 

ny Ale czynniki rządowe nie zasię­

gały opinii kawiarnianych radców. 
Irytowano się na hiuleryzm w Gdańs­

ku. Rzeczywiście zagadnienie godne 

zastanowienia się. Gzy Polska właścii 
wie postąpiła, zezwalając na powsta 

nie i rozwój partii w  Gdańsku? Co 

należało wybrać —  mit, czy rzeczy wi 

stość? Polska wybrała to ostatnie. Po 

kilku latach rządów partii w G d a ń s k u  

można ocenić, czy dokonała w łaści­
wego wyboru. N iewątpliwie mit jest 

bardziej atrakcyjny, pociągający, a  

tym samym bardziej niebezpieczny. 

Obocna zaś rzeczywistość gdańska 

ujawniła całą czczość i pustkę we w  

nęirzną, ponętnych zdała ideałów. 

Gdańsk nasycił się już partią, m a już 

jet dosyć i ezeka, kiedy się ta heca 

Wreszcie skończy. Twierdzenie m eje 

Wymaga dowodów. Oto one:
Przed dwom a jeszcze laty wy star 

czyło, by na ulicach ukazał się od­

dalał um undorowany, a natychmiast 

Ulice wypełniały się publicznością, tu 

i ówdzie całkiem szczerze m anifestu­
jącą swój stosunek do partii. Pow ta­

rzam : jeszcze przed dwom a Iaity, je- 
szoze przed rokiem. Dziś...?

M iały przyjechać tysiące członków  

sztafety ochronnej z Prus W schód  

nich, —  pustymi ulicami Gdańska 

przemaszerowało 300 hitlerowców w 

mundurach. Przyjechał Luitze. P a ra ­
dowały po ulicach oddziały pracy. 
Ulice były puste, publiczność, jak  wy

miótł.
„N a  ulicach ino żółto" —  mówiły  

Kaszuby, a ten i ów z niedawnych  

entuzjastów, usłyszawszy hałas m a­
szerującego oddziału, odchodził od 

okna i mruczał pod no»em: „żeby

Predzej z mojej ulicy".
Ten i ów  wchodził do bramy. Par 

tia go tego nauczyła, bo niechby spró 

bow ał nie „hcilować".
W ybiegali z szeregów i bili M n ł  

81 ę narażać, legitymować? W o ła ł  

schodzić z drogi. Przyw yk ł do tego 

wb.-egu. Nie potrzeba być w  Gdańsku, 
ky to widzieć. W ystarczy przejrzeć 

fotografie, zamieszczone w  pismach  

(ryskie ,Sevodnia“, I. K. C.). Pustymi

( H oi*e$i«on(leifC/a w ł a s n a )
uii.cami m aszerują umundurowane od  

dznuły, publiczności —  ani na lekar­

stwo. Przyjbchał Goebbels. Swastyki 
Wiszą tu stale, wisiały i teraz nie zdej 

mowane od poprzedniej uroczystości. 

Niic w  ogóle, żaden nastrój nie zapo­
w iadał uroczystego momentu w Gdań  

sku. A udo Goebbelsa, poprzedzane in 

nym autem mknęło po pustych uli­

cach. Jadący pierwszym  autem czyni 

Ii rozpaczliwe wysiłk ' wym achiwa  

nia, zachęcające publiczność do 

low ania". Trudno, kogo zaskoczyło 

na ulicy, heilował i usuwał się. G oeb­

belsa n ie  w it° ly  tlu m tj na u lica ch  

Gdańska. M owy, wygłoszone w  Gdań 

sku, znane są już z depesz Pata. Kio 

ich tu słuchał? „Dzieci i um unduro­

wani, z rozkazu i za pieniądze" —  tak 

się tu o słuchaczach mówi
Uszczypliwi m ówią: Hitler każe 

nam iść: „zuriick zum Reich'1, ato po 

nas nie przychodzi.

W ie lu  gdańszczan nie słuchało 

mowy „Naw et v niedzielę spokoju  

nie d a ją "  —  sarkali katolicy. Organ: 

zacja całej im prezy też była fatalna, 
jakaś nie zgrana, źle wyreżyserowana.

Chóry skandowały skandalicznie. Sły 

chać było gw izdy i hałasy. Czyżby  

zachwyt wyrażały? Hałas był taki, że 

momentami niedawano mówcy dojść 

do głosu Rad nierad, próbow ał po^ro  

stu przekrzyczeć tłum wyrostków. 
(Tak się nawzajem  umacniali w  wie 

rze, jak  się wyraził). Lecz co najważ

niejsze, to rzucała się w  oczy absen­

cja dojrzałego społeczeństwa. Jednym  

słowem występ nie udał się. Dowooein  

tego może byC i to, że najwięksi plot­

karze z Gdyni którzy zwykle naprzód  

wszystko wiedzą, ,,eszcze w po-niedzia 

łek niewiele o występach sobotnich 

i niedzielnych Goebbeisa w  Gdańsku  

wiedzieli. Boprostu zasiaba propagan­
da nie dotarła do „F an gra fa " * ).

Nie „podniósł" też Goebbels na 

duchu gdańszczan, po m owie sa dziś 

łagodniejsi, niż byli wczoraj, poliejan  

ci jacyś aziś grzeczniejsi. W praw dzie  

„Tydzień kultury" pod światłym pro 

lektoratem ministra Goebbelsa dał

„Fangraf “ —  kaiwiiarita.

swOjC efekty. Po kulturalnej mowie 

znalazły się odpowiednio kulturalne 

napisy na murach kościołów i innych 

gmachów, dokonane jeszcze ruedość 

ortograficznie przez młodych adep­

tów. Niestety, nie mogę ich przyto­

czyć, bo przypuszczam, iż Redakcja 

ze względów  obyczajowych nie za­

mieści tych cytat, ale to drobiazg. 
W art  Pac pałaca...

Grunt to, to, co myśli po mowie 

szary obywatel, a ten już dziś półgło 

setn. zaryzykował wypowiedzieć: ,,Ga 

dał, bo gadał, ale krążownik nie przy 

szedł"
*  * *

P * r f ’a w Gdańsku się zgrała.
A  więc, polityku kawiarniany, cc 

radzisz, —  mit, czy rzeczywistość?

Fr.

a
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W  diraiiu 18 czerwca odbyta się uroczystość przokazainiia pułkowi piechoty „Dzieci War- 
sziajwy“ sprzętu wojennego w postaci ó Jziat przcciiwpamcernycih z przodikami i zaprzę­
giem, oraz 3 oiężkiich karabinów maszynowych z zaprzęgłam, zakupionych z funduszu 
zebranego wśród Farmacji Polskiej. Uroczystość ta była pomrzedzona złożenie,m wieńca 
na grobne Nieznanego Żołnierza. Na zdjęciu uroczyste przekazanie armił dział przeciw- 

. pamicemyeh i CKM-ów pnzez Farmację Polską na placu Marszałka Piłsudskiiogo. Pod- 
e> c®as uroczystości prwakaaaoia darów, pizemawia prezes Polskiego Towarzystwa Fair-

inaceutycznego mgr Fiłiipowicz.

Wojska niemieckie obsadzają
tereny protektoratu i Słowacji

P A R Y Ż  (Obsł. wLj. W iadom ości, 
które nadeszły do Paryża z P ragi, mó 
wia o daiszym pogorszeniu się sytua 
eji >ia terenie protektoratu i  potwier 
dzają podawane już przez p iase  świa 
tową wiadom ości o w o jskow j okupa  
cji S łowacji i podziału tego państwa  
między Niemcy i W ęgry .

Korespondent , ,F iga ro " z Pragi

donosi, że w  ciągu ostatnich dwóch  
dni ulicami P rag i przeciągają liczne 
oddziały zm otoryzowane arm ii nie­
mieckiej, kierujące się ku granicom  
Slowńejj. Obecnie, jak  twierdzi Figa 
ro, znajduje się już na terenie Sio 
wacji i protektoratu 10 dyw zyj nie­
mieckich.

S o ju sz  de fensyw ny an g * .d sk o -
so w je ck i

ma byt zawarły Jeszcze w ciągu bieżącego
tygodnia

L O N D Y N  (Pat). Dzienniki londyń  
skie donoszą, że rząd brytyjski po w  
ziął w  ciągu ostatnich 24 godzin decy 
dujące kruki, aby przyśpieszyć zaw ar  
cie brytyjsko— francusko— sowieckie 
go paktu przeciw agresji.

W ed łu g  dziennikóiy, sir W illiam

Transport samochodów przybył do Ttentsmu przez na- 
tynady juptiiuiue. renroKtacje w  Amoy.

L O N D Y N  (Pat.). lvoiuuikl m y iy j 
sko - japoński w sprawie koncesji w  
Tentsmie znajduje się w chwili obec 
nej w w j raźnym  impasie.

ż.e sironj brytyjsiaicj hit tiarą Ji ii 
nak nadziei, ze nęozic on ziiuw uo 
wany w sposón pom ysm y. Loixi H au  
iax, k.i&Tj o a u ji  azis rozm owę z am  
basadorem  japońskim  iśzigeuntsu, wy 
sunął propuzj cję, aby załutwieuie 
sporu pozostawić CftCkaw-tcu* przed­
stawicielom Japonii i W . Brytanii w 
Tieidsinie i w ten sposób zadokuinen  
tować ścisłe lokalny cłiarakter kon 
fliiktu. W  razie zaakceptowania przez 
Japonię powyższego stanowiska W  
Brytanii, strona brytyjska, przy po 
mocy japońsko-angielskiego trybuna 
hi mieszanego pod neutralnj^m przp 
wodnictwem m ogłaby w sposób legał 
ny załatwić sprawę 4 Chińczyków, a 
resztowanyoh w  Tientsinie. W  I.on 
dynie spodziewają się, że Japonia, 
pragnąc uniknąć rozszerzenia się kon 
fiiktliu i ewent. interwencji Stanów  
Zjednoczonych, zaatakuje propozy­
cje sform ułowane dziś przez lorda Ha  
lifaxa.

L O N D Y N  (Pat). Agencja Reutera

uonosi z .Ucinaiuu Vviauize koncesji i się one sform ułować w  ówuch zasad
brytyjskiej wezwały członków angiel 
skiej milicji ocliotiuczej aby Pyli w po 
golow iu natj chmiastowego siawierna 
się w  razie zarządzenia momlizacji.

w  godizmacli popoiuooiowych przy 
był do portu w Tientsinie brytyjski 
okręt towarzyszący „Naiw lw icn ', zas 
okręt towarzyszący „Dowestoft", któ 
ry m iał opuścić Denisin jutro rano, 
otrzym ał rozkaz odroczenia wyjazdu.

W -c ią g u  dzisiejszego przeupoiud  
nia po raz pierwszy od czasu ogłoszę 
nia blokady samochód ciężarowy es 
kortowany przez oddział wojsk bry  
tyjskich, przejechał barykady nieza 
trzym ywany przez Japończyków, 
przwożąc na teren koncesji zapas 
świeżych jarzyn i owoców.

W  dniu dzisiejszym podjęte zosta 
ły na nowo lokow an ia pomiędzy ko® 
sulem generalnym Japonii w Kuiang  
su GorouszLda, a konsulami innych 
państw, celem zlikw idowania konflik  
tu w  sprawie koncesji m iędzynarodo  
wej. Jak donosi Agencja Dom ci Goro  
Uszida, kłóry przed paru dniam i po 
wrócił z Tokio, otrzym ał od w ładz  
centralnych nowe instrukcje. Dadzą

niozych postulatach:
1)Rtorganizacja zarządu m iejskie  

go koncesji m iędzynarodowej na no 
wych zasadacn.

2) M ianowanie sekretarzem zarzą  
dn miejskiego oraz szefem policji o 
sób narodowości japońskiej.

Konsulowie państw zachodnich  
główne objekcje w ysuw ają  przeciwko  
drugiem u punktowi propozycji ja ­
pońskich; jako idącym zbyt daleko.

Seedjs, am basador brytyjski w  j\Iosu­
wie otrzym ał w czorai nowe fnatruk 
cje, na mocy klórych negocjujący w  

M oskwie am basador oraz łącznie z 
nim naczelnik wydziału środkowoeu  
ropejskiego Strang, uzyskali szerszy  
zakres kompetencji dia osiągnięcia w  
rokowaniach z  Rosją Sowiecką, bez 
zw łoki, kom pleinega sojuszu defen­
sywnego.

N ow e  instrukcje m ają na celu u 
sunięcie wszelkich wątpliwości, jakie  
m ogły jeszcze istnieć wśród rządu sp 
wieckiego co dc szczerości W . B ry la  
nii. W  Londynie liczą, że w  tych ści 
słych instrukcjach rokowania obecne 
posuną się szybko naprzód, tak, że 
przed końcem bieżącego tygodnia po 
rozumienie będzie osiągnięte.

IV  każdym  razie nowa inicjatywa  
brytyjska wykaże do jak[£go stopnia 
rząd sowiecki istotnie pragnie soju ­
szu z W . Brytanią i Francja. Dzień  
nikf w yraża ją  przypuszczenie, że ten 

nowy krok rządu brytyjskiego obliczo  
ny na przyśpiszenie porozum ienia z 
Sowrietami, podyktowany jest w ypad  
kam i na Dalekim  W schodzie.

35 ty5. uchodźców z Niemiec, Austrii
i Czech

L O N D Y N , (Palt). W  Izbie Gmin 
ujawniono dzisiaj statystykę na te­
mat uchodźców z Niemiec, Austrii i 
Cozechosłowacji. W ed le  sitanu z dn. 20 
maja, liczba zarejestrowanych oficjał 
nie uchodźców niemieckich, aust-iac 
kich i czeskich wynosiła 15.540 męż 
cizyzn, 12.760 kobidt i 6,601 dzieci i 
młodzieży pon żej lat 18. Większość  
uchodźców przybyła do Anglii, gdzie 
pozostanie do czasu wyem igrowania

do krajów  zamorskich. Przew-ażna 
część uchodźców, otrzymała pozwo­
lenie pracy, jako służba domowa. In ­
ni przechodzą przeszkolenie przed dal 
szą emigrację. Jak wyjaśnił podsekre 
tarz stanu spraw  wewnętrznych Pea 
ke, rejestry brytyjskie nie -zawierają 
rubryki religijnej i rasow-ej i dlatego 
nie istoieją dane co do tego ilu jest 
w^śród uchodźców Żydów
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Półtora miliona żołnierzy
weźmi? udział w wielkich .nanewrach 

niemieckich
P A R Y Ż  (Obsł. sp.). O zisiijs£ j pra 

sa paryska donosi, że w  wielkich ma 
newrach arm ii niemieckiej, zapowie  
dzianych przez Goerimga weźm ie u- 
diział 1 milion 500 tys. żołnierzy, w  
ty m . 500 tys. rezerwistów. M anewry  
które odbywać się będą na całym te

renie Rzeszy rozpoczną się praw do  
podobnie w  sierpniu.

Zdaniem  paryskich kół w ojsko­
wych, Niem cy mogą obecnie zmobili 
zować 8 m ilionów żołnierzy, z tej li 
czby jednak tylko 2 milipny otrzyma 
ły wyszkolenie.

\ u p e t  w ł o s k ic h  p i ł k a r z y . . .
Polityka i piłka nożna

B U K A R E S Z T  (Obsł. sp,). N :emcy 
po przegranej z Czecnami w piice noż 
nej „zrewanżowali** się zakazem im 
prez sportowych w Czechach

Obecnie synowie słonecznej Italii 
udowodnili, że na tym odcinku w ar  
ci są swego berlińskiego partnera.

Poaczas meczu w  piłce nożnej 
między drużynam i w łoską i rum uń­
ską w  Bukareszcie, piłkarze włoscy, 
po przegranej w  bm talny sposób na 
padli i pobili piłkarzy rumuńskich, z 
których jeden uległ poważnym  obra 
żenioin.

Zostanie zbudowany drugi „Piioenz
PA R YŻ , (Pat). Po południu Herrion 

w Iz b ę  Deputowanych oraz Henry ' 
Roy w  senacie złożyli hołd załodze 
zatoniętego okrętu podwodnego „Pho  
enix“ . W  izb ie  był ODecny min. Cam

pinchi, w  senacie zaś premier Dala  
dier. D aladier oświadczył, że rząd  
postanowił niezwłocznie przystąpić ci-, 
budow y okrętu podwodnego, który o 
h w m a  również nazwę , Phoenix“.

Anglia też zb'era złom
żelazny i odpadki

L O N D Y N  (Pat). Minister zaopa­
trzenia dla potrzeb wojska Burgin  oz 
naj-mił wczoraj wieczorem w Izbie 
Gmin, że na mocy ustawy pow ołu ją  
cej do życia jego ministerstwo, posia 
da< bęu/iie upoważnienie skupienia 
wszystkeh odpadków  żelaza, aby w 
ten sposób zapobiec temu, by złom  
żelaza był wywożony zagranicę, zwła 
szcza do Niemiec i ewentualnie in­
nych krajów , które m ogłyby być po 
tenejahiym wrogiem . Ponadto ustawa 
ta upoważnia ministra również do 
skup enia w  całym imperium brytyj 
skm określonych surowTców, niezbęd 
nyeh dila przemysłu wojennego. Mini 
ster podkreślił że ustawa ta jest og 
roninie doniosła, albowiem  na jt j nod 
Iławie będzie można uniemożliwić

Niemcom zakup żelaza, k lory spro­
w adza ją  oni z W . Brytanii w auzych  
ilościach. W  ciągu pierwszych mie 
sięcy br. z W . Brytanii eksportowano  
odpadków  żelaza na sumę 254 tys. 
funtów szterlingów w porównaniu 7. 
sumą 118 tys. funtów szterlingów w 
tym samym okresie ub. roku. Z tej su 
my wartość odpadków  żelaza ekspor 
towanych do Niemiec wyniosła w ro 
ku obecnym w okresie 5 miesięcy*—  
83 tys. funtów szterlngów w  porów  
nauiu z 44 tys. funtów szter. w  roku  
zeszłym. W  ciągu całego roku zesz 
łego z W . Brytanii eksportowano zło 
mu żelaza na sunnę 595 tys. funtów  
szterlingów7. z czego udział Niemiec 
w yniósł 354 tys.

P rz e m ó w ie n ie m  cen. K w a ś n ie w s k ie g o  
rozpoczną się „Dni Morza'1

W A R S Z A W A , (Pat). Tegoroczne 
u r o c z y s to ś c i  ,,Dni M orza1 rozpoczną 
się —  zgodnie z tradycją —  w dniu 
24 czerwca i zainauguruje je prezes 
zarządu głównego L i g i  Morskiej i  
Kolonialnej, generał brygady Stani­
sław Kwaśniewsk przemówieniem, 
wygłoszonym przez radio w  sobotę 
dnia 24 bież. m. o godz 19 in.n. 20. 
Końcowe słowa m owy generała Kwaś 
niewskiego, zawierające rozkaiz: „Za  
nządzam podniesienie flagi na maszł“ 
—  będą wysłuchane w  Polsce przez 
wszystkie ogniw7a I Igi Morskiej i  Koło 
nialnej, które równocześnie podniosą

swe bandery, otwierając uroczystości 
,l>ni M orza“.

Stracenie szpiega 
niemieckiego

W A R S Z A W A  (Pat). W  dniu 16 

czerwca 1939 r, ilh rozpraw ie doraź  

nej w ojskow ego sądu okręgowego w 

Krakow ie został skazany na karę  

śmierci kanonier rezerwy kitzinger 

Alfons na zbrodnię szpiegostwa na 

rzecz Niemiec. W y ro k  wykonano dnia 

17 czerw eh 1939 r.

Kiomlecka dl̂ wers Ja
na Pale îsn Wschodzie

Butne oświadczenie generała japońskiego. -  
w spriifyie Tien-tsinu. — - Prasa japońska na
L O N D iN  (Obol., sp.). W  angiel 

skich ko ładt politycznych nie wąt­
pią już wcale, że rozgrywające się wy 
padki na Dalekim  W schodzie zaaran  
żowane zostały przez Japonię na wy  
raźne zlecenie partnera berlińskigo.

Świadczy o tym dobitnie ton pra 
sy mmiecKiej. W zrost nastrojów wo  
jennyoh, obusiwzenie kwestii gdań­
skiej, zapowiedź olbrzym ich m anew  
rów, wysuniętie nowych żądań wo 
bec Rumunii, brutalna taktyka zmę 
cania się nad ludnością protektoratu, 
wzmożenie kam panii prasowej anty 
angielskiej i antypolskiej —  oto akom  
paniament oeriiński do „uwertury*1 
lientsińskiej, gdzie skośmoucy syno­
w ie K ram y W schodzącego słońca, z 
błogosławieństwa, butnych sprzymie 
rzeńców z nad Spreny, usiłują wygło

dizić Jiudiiość dzielnic m iędzynarodo  
w y en Tien Tsinu.

Z onłudiną satysfakcją, z mesłyeha 
ną skrupulatnością wyłapuje prasa 
niemiecka wiadom ość z Dalekiego  
W schodu, nieprzychylną dlla Angli­
ków , z góry i przedwcześnie ciesząc 
się z rzekom ego poniżenia Albionu.

Dzisiejsza prasa niemiecka chce 
stw brzyć sugestie, że przegrana An­
glii już została przesądzona. Główno  
dowodzący arna. japońskiej w  Chi ■ 
naoh donosi, Niemieckie Biuro Infor  
macyjne, oświadczył wczioraj dzienni 
kajryom w  szanghaiju że mediacja a- 
m erykańska nic Anglikom  nie porno 
że. Japonia zaprzestanie walki z Brv  
tyjezrkam i dopiero wówczas kiedy 
Anglia pisemnie zgodizi się na współ 

pracę iz Japończykami przy ustalaniu

Fantastyczny pian. 
usługach Goebbelsa

„nowego porządlku* na Dalekim  
W schodzie.

Jędnocześnie agencja niemiecka do 
nosi o nowym gigantycznym i niem  
niej fantastycznym od snów niemiec 
kich panowania nad światem, planie 
Japończyków odnośnie Tien Tsinu. 
Stary Tien Tsin twierdzi D, N. B., 
zastanie zniesiony, port zas] pauy. 
zaś w  pobliżu wybudow any zostanie 
nowy port i nowe miasto obliczone 
na 5 m ilionów mieszkańców, wyłącz 
nie Chińczyków i Japończyków (A 
może i trochę Niem ców?). Słanie się 
ono największym  miastem „japoń ­
skich Chin“ .

P ra walono dobnie gigantyczny plan 
odnośnie Tien Tsinu na nic tak samo 
jak i gei-mańsko - iapońsk.e sny o 
panowaniu nad ślwiatem.

Hiszpania nie przystąpi do „osi"
Znamienne cświadczenie gen. Aranda w  Berlinie

P A R Y Ż  (Pat). W  paryskich kołach  
politycznych przychylne komentarze ! 
w yw ołało  wystąpienie hiszpańskiego j 
generała Aranda, przewodniczącego ! 
wycieczki hiszpańskich oficerów  w  I 
Niemczech, który na odjezdnym z 
Berlina oświadczył, iż na wypadek ■ 
w ojny europejskiej Hiszpania zacho

w a neutralność. Generał Aranda wy 
jaśnił następnie, iż głównym  celem 
gen. Franco jest odbudowa kraju  i o 
ile Hiszpania związana jest węzłami 
wdzięczności z Niem cam i i W ło ch a ­
mi, to jednak w  dziedzinie polityki za 
granicznej nie może wyjść poza zobo  
wiązania współpracy handlowej, czy

kulturalnej.
Oświadczenie to potraktov7ane zo 

stało przez polityczne koła Paryża ja  
ko dowód, iż wysiłki dyphunacj’ fran  
cnskiej i angielskiej na rzecz norma  
lizaeji stosunków z rządem generała 
Franco poczynają przynosić rezuRą
ty-

Anglia dozbrsja Rumunią
* L N D Y N  (Pat). Brytyjskie minister 
stwo wojny ogłasza, że rząd rum uń­
ski otrzym ał pozwolenie zakupienia 
szeregu materiałów dla potrzep v7oj 
ska, jak  odziezy, butów  i innych nie 
zbędnych rzeczy dla ewuipunku ru­
muńskiej armii, za pośrednictwem dy

rektora zakupów  wojskowych annii 
brytyjskiej. T ranzakcja ta jest pod 
pewnym  względem precedensem i po 
raz pierwszy w  ostali., en czasach dy 
rektor brytyjskich zakupów  wojsko  
wych zakupuje również ekwipunek  
dla arm ii obecnej. Jak wysoki będzie
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zakres tych zakupów nie jest jeszcz' 
rzeczą ustaloną, ale według wyjaśnioi 
brytyjskiego ministra wojny, armi; 
rumuńska w roku 1938 im a oputir j- 
kojowym  liczyła 13.113 oficerów  
147.940 żołnierzy.

Nastroje antynienileukie 
% Czechosłowacji

P R A u A  (Pat). Do Prag. przybył 
podsekretarz stanu ministerstwa 
spraw  wewnętrznych Rzeszy dr Stoc 
kart. Celem jego pobytu w Pradze  
jest przeprowadzenie z protektorem  
Neuirathem rozm ów, w  związku ze 
w zm agającym i się nastrojam i anty 
niiernieckknd w Czechach i na Mora  

wach.

Kronika te!eerafjczna
—  Senator W aeław  Johanls, jeden z 

p rzefw ódw w  b. stiroawuMwE. socjal-4emoikxa 

tytirnie^o w  Czechach pojietnił jaanobójstwc

—  W ielki rabin Brooklynu Izaak belfer,
zaimiienwany w  afeirę przeirw tn ików  markoły 

k.6wr zoataii skazany na 2 lala w ięzienia.

Zginął członek korporacji „Rutenia". Sprawca jego śmierci sam się
oddar w ręce władz

Pierwsze zwycięstwa poisKich tenisistów
w  Londynie

L O N D Y N , (P a ł). W  Londynie roz 
poczęty się rozgrywka tenisowe o m i­
strzostwo stolicy W . Brytanii i 
Quenms Olubu W  rozgrywkach tych 
ze strony Polski biorą udział Jadwi 
gfi Jędrzejowska i Ignacj Tłoezyriski. 
Bawarowski z powodu niedyspozycja 
nie weźmie udziału w  turnieju Quenns 
luibu, ale dopiero w turnieju W irnble  
dońskim. Jędrzejowska broni tytułu 
mnslrzyni Londynu i Quenns Ćlubu,

prz yczym najgroźniejszą jej przeciw 
niczką jest Dunka Sperling Krabwiiu  
ket.

W  pierwszych spotkam.a.n Jędrzi 
jowska pokonała bez najmniejszegt 
wysiłku Angielkę Dundas, oddają< 
jej zaledwie jeanego gema i w ygryw j 
jąc 6:1, 6:0. Tłoczyński równie łatwe 
wygrał z Australijczykiem Spenct 
6:1„ 6:1.

W

Zamach samobójczy liceisty
Strzelił do siebie u drzwi dyrektora

20-letnf uczeń 4 klasy licealnej, 
Henryk Przegaliński (ul. S ierkaow - 
skiego 21), przed drzwiam i gabinetu 
dyrektora liceum, strzelił do siebie z 
rew olw eru w  klatkę pierściową. K u ­
la  przeszła na wylot, przebijając plu

co. W ezw ane  pogotowie ratunków  
przewiozło desperata w  stanie bar 
dzo ciężkim do szpitala żydowskiege  

Przyczyną zam achu samonojcz  
go była obaw a pozostania na dru« 
rok w  tej sam ej klasie, (c).

W  lesie koło Jaszun, w odłegłoś 
15 kilom etrów od YViina, oahyl się 

,jedynek między magistrem praw  
yszardem Zażarskim  zain. przy uli 
7 O fiarnej o m  studentem USB. 
Jankiem rosyjskiej korporacji stu 
piekiej „Rutenia**, Dymitrem  Tw icr  
jchlebowym .

Pojedynek odbyw ał się na pisto 
ty. Strzały oddane zostały z odleg

łości 25 kroków. D j mitr Tw ierdochle  
bow  trafiony został w  klatkę piersio 
w ą i po kilku chwilach zm arł na rę 
kach asystującego przy pojedynku le 
karza.

Nieco później drugi uea estnik po 
jedynku, magister Zdżarski, zgłosi! 
się do policji i opowiedział o wypad  
ku. Aresztowano go i skierowano do 
decyzji wee prokuratora na masto

• (  -  1

W ilno . Zw łok i tragicznie zm arłego  
studenta przewieziono w czoraj do 
WYina i wydano korporacji, która u 
rządza pogrzeb.

Inicjatorem  pojedynku był Tw ier  
doehlebow. Czując się obrażonym  
pewnym  odezwaniem  się Zdżarskiego, 
wryzw ał go na pojedynek, który za­
kończył się tragicznie. (c)

Piorun uderzył w kościół w Gitfużyszkacłi
3 7  u $ ó l »  r a n n y c h

W  czasie nabożeństwa piorun uhe 
j ł  w  kościół parafijalny w Grairży 
kaeh. Z  pośród ubecnych w  koście 
zostało porażonych ciężko 7 osób. 
t nad to porażonych lżej jest 30 o- 
b. Śmiertelnych w pyadków  nie by

ło. Kilka osob umieszczono w szpita 
lu w Osziniamc.

* * *

P io iun  poraził śmiertelnie Broni 
sławę Czerniawską w  je j mieszkaniu 
w zaśc. Łynki, gin. niemenf zyńskiej.

f i  l„
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Pracbywające w tym czasie w  je j mie 
szaaniu inne osoby, żadnych obrażeń  
nie doznały.

P iorun zabił Pietryka Antoniego, 
lat 13, w  odległości pół kilom etra od 
wsi Milczę, gm. gierwiackiej.

Katastrofa samochodowa
studentka U.S.B. ranna

W czo ra j w  dzień wydarzyła się w  
W iln ie katastrofa sam ochodowa. Tak  
sówka N r  30 w  chwili wym ijania w o  
zu, zńerzyła się z samochodt-m ciężą 
rowym  firmy7 ..FlektritA Taksów ka

w yw róciła  się znajdująca się zaś w  
niej w  charakterze pasażerki, student 
ka U SB , Kazim iera Osipowicz, dozna 
ła  noważnyoh obrażeń i została skie 
row ana do szpuala.

1  l  i a n  utoną) w  Wilii
W czo ra j koło E lektrowni M iejskiej 

wyłow iono z W ilii zw łoki żołnierza
M ieczysława Ram ana, który utonął 
w  W ilii podczas kąpieli 18 bm. (c).

Grad zniszczył zasiewy w  d ow . oszmiaóskim
2 osoby zginęły oa oior łnów

W7 dniu 18 i 19 bm. nad powiatem  
osziniańskim irzcszła o niezwykłej si 
te burza gradowa, połączona z pióru  
nami. Burza gradow a zniszczyła za­
siewy we wsi Lepie Duże i Małe, Szu

dojnie, Paszki i Jurg/elany.
N a  terenie powiatu pioruny zabiły  

2 osoby. N a tereny dotknięte klęską  
gradobicia wyjechała specjalna korni 
sja dla oszacowania strat.
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Nowoczesna broii
p a t i c e r u a

O y n i z / o  I O O  n a i i i o n ó w  z ł o t y  c ł a
Na ogól Sijdizi się, że do iiajskdte 

ozmiejszj ciłi broni, decydujący cii o wy 
niku bitwy, należy obecnie broń pan 
cema. Jest o jeainak pogląd błędny. 
Na największym dionieaawna pol.go 
nie doświaaiczalnym, jakim  była tlisz 
paiua, przekonano się, że broń pan 
cema obok niewątpliwych zalet po­
siada wiele braków  Rozwiały się !e 
gendy o możliwościach głębokich i 
decydujących raidów  dywizji pan ner 
nyon Czołg na teranie realnej watki 
stał się głównie oronią wspom agają  
cą, v jpółdziałającą z piechotą.

Również i daloLo posunięta mato 
ryzacja a r a .  szczególnie na zaoho 
dzie stworzyła w  zasadzie możliwo­
ści połykania w natarciu setek kilo 
meto ów  diziennie. Zm otoryzowana ar 
mi a w  dalszym ciągu zależy od pie 
dhot\ i zdobywać broniony teren nie 
przyjaciela mioże tylko krok.em  pie 
chum

Możliwości jednak tef broni w e  
współdziałaniu z huiymi są dwie. Na 
je i smrzęt bo jow y  składają się samo 
dhody pancerne, czołgi i pociągi pan 
c-emr

S A M O C H O D Y  P A N C E R N E

są to wozy na ogół dość słabo opan  
oetrzome. Ich uzbrojenie stanowią ka 
taniny m aszynowe lub działka. Mimo 
wy sików , konstruktorów  samochód  
pancerny we ą l jeszcze jest zależny 
od stanu dróg i z trudem tylko może 
się poruszać p.rza drogami l !owy, 
zarosła, ogrodzenia niu.rowa ne są dla  
m ego przeszkodą nie do przebycia 
Natomiast charakteryzuje go duża 
szybkość marszu, dochodząca do 60 
— 80 i m na godT oraz duży promień  
działania.

C Z O Ł G I
różnych typów, od oialyou, zwinnych  
lees słabiej opancerzony d i i uzbrojo  
Pych do potężnych niby krążowniki 
lądowe, w ypoiażone w działa i kilka 
karabinów  maszynowych, są pi cysto 
sowane do ruchu naprzełaj, t. j. po 
za drogam i W  zależności od typu i 
wielkości przebywać one m ogą różne 
przeszk ody, za s i dii, .owy, obalać 
mniejsze drzewa, ściany budynków  
wiejskich i t. p. Pow ażną natomiast 
przeszkodą jest dla nich grząska g,e 
ba, rzeczki o urwistych brzegach, po 
toik' dość głębokie lub o  niepewnym  
dnie, m asywne budow le i w ie s z e  
ssarpy. Nowoczesny czołg rozwinąć 
nreże dość cjużą szybkość, dochodzą 
cą przeciętnie do 10 km  na gadz na
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drodze. Gziołg jest jednak na ogół w  
znacznym stopom Ślepy i głuchy. —  
Załoga wypatruj pra w boju przez pe 
ryskopy, ma widoczność bardzo og 
raniczoną. W  nocy zaś użycie tego 
sprzętu bez szcucznego oświetlenia 
jest prawie niemożliwe. Dlatego też 
czołg może walczyć tylko w  pewnych  
warungach i działanie jest jest tymi 
warunkam i ograniczone.

Najważniejsza
R O L A  C ZO ŁG U , 

polega na ułatwianiu piechocie zaję 
cia terenu przez zniszczenie drutów  
kolczastych ] środków  walki nieprzy 
jaoiella. Sama broń pancerna bez po 
mocy piechoty i artylerii zdobyć i it 
rzymać terenu, jak już zaznaczyliś­
my nie .jest w  stan.e.

Nowoczesna broń pancerna dzięki 
< w ej szybkości i dużemu prom ieniowi 
działania kltóiy wynosi w  zależności 
od rodteaju sprzętu od 200 do 350 
km, i rada je sie dobrze do wykonania  
zagonu* t. j. wuaroia się głęboko na 
tyły nieprzyjaciela oraz dio pościgu 
—  pod warunkiem , że w  diziałaniach 
tych wezm ą również udział oddziały 
innych broni, by zależnie od potrze 
by wspom agać się wzajemnie. Na  
tym założeniu, między innym,., opie 
ra się powstanie nowoczesnych od­
działów pancerno-m otorowych.

Takim  związkiem  oddziałów róż 
nych broni są w niektórych woj 
skach dywizje pancerne. Składają się 
one z  piechoty przewożonej na samo 
chodach, oddziałów motocyklistów, 
czołgów i samochodów pancernych, 
artylerii zm otoryzowanej i innych 
broni. Siłę g łówną takiej dyw izji sta 
nowią czołgi. Piechoty ma ona sto­
sunkowo mało.

D Y W IZ J A  P A N C E R N A  
potiada ogółem około 6.000 pojaz­
dów  m e cn a ni c zin y ch t. j. czołgów, sa 
m ocnodów różnych rodzajów  i mo 
tocjk li Nic więc dziwnego, że dłu­
gość kolum ny takiej dywizji, łącz,me 
z odległościami między poszczególny 
mi członem., wyniosłaby nie mniej 
niż ISO kim, Dlatego też dywizja pan  
cerna m aszerować by m usiała po 
dwóch lub trzech drogach równ.oieg 
łych, ale i w  tym wypadku ugruipo 
wanie je j oddziałów  wyniesie wgłąb  
kilkadziesiąt kilometrów.

Szybkość marszu całej dywlz„. wy  
nosi przeciętnie około 15 kilom etrów  
na godzinę. Oczywiście poszczególne 
oddziały, a zwłaszcza oddiziały rozpo  
znawcze m aszerować powinny o wie 
le szybciej. Przeciętny etap dzienny 
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bez przeszkód ze śirAny m eprzyjaci' 
ta wyniesie około 100— 150 klku. na 
dobę. Można łatwo sobie wyobrazić, 
że posuwanie się takiej dywizji w szy 
ku bo jow ym  jest trudne, zwłaszcza 
w  kraju, gdzie sieć dróg jest słaoo 
rozwinięta. Trudności te spotęguje 
jty:oze stała troska o zaopatrzenie, 
albowiem  przy tak w ielkiej ilości po  
jazdow mechanicznych zużycie pali 
wa płynnego wynieść musi do 150 ton 
t. j. 15 wagonów  na 100 km. marszu. 
Można śm»ało twierdzić, że zaopatrzę 
nie w materiały pędne jest piętą achil 
lesową wojsk zmotoryzowanych.

Inną słabą stron , wielkiej jednost 
ki pancerno-m otor owej jest duże roz 
ciągnięcie w  marszu jej sił, z którego 
to powodu w  terenie obfitującym  w 
naturalne przeszkody wyniknąć mo­
gą poważne trudności przy skupianiu  
środków w e  w łaściwym  miejscu i 
czasie

Szczególne trudności m ogą powstać 
w czasie m arszu w  razie konieczno 
ści przegrupowań oddziałów na sku 
tek zmiany położenia bojowego. Do  
wodzenie dyw izją pancerną jest w ‘ec 
bardizo trudne.

W ykorzystu jąc te słabe stron" dv 
wizji pancernej, nieprzyjaciel llnlzie  
się starał przede wszystkim zatrzy 
mać jej marsz lub przytnąjlnwiiej opóź 
nić przez wznoszenie przeszkód na 
drogach w  miejscach trudnych do 
wyminięcia, niszczenie przepraw , na 
pady na transporty m ateriałów pęd 
nych. W  ten sposób dyw izja pancer 
na może być zupełnie unieruchomio  
na wskutek przecięcia dowozu pali­
wa, a je j czołgi i tabor staną jak spa 
raliżowane, rozrzucone grupam i na 
znacznym obszarze.

WtVdv łatwo stać, się może ona 
Ł U P E M  Z W Y C Z A J N E J  P IE C H O T Y

Działanie jednostek broni pancer 
nej podczas roztopów, a zwłaszcza zi 
mą, podczas opadów  śnieżnych i mro 
zów stoi pod wielkim  znakie mpyta 
nia.

W  tych warunkach nawet bogate 
państwo nie może sobie pozwolić na 
m arnotrawienie tak drogocennego  
sprzętu, koszt bowiem  wystawienia 
jednej dywizji pancernej wynosi nie 
mniej niż

100 M IL IO N Ó W  Z Ł O T Y C H  

Użycie więc w  nieodpow edinich w a­
runkach broni pancc cnej, narazi ją  
na niszczenie, zwłaszcza gdy będzto 
miała ona do czynienia z przeciwni­
kiem blfnym , wytrwałym  i dobrze 
wyszkolonym .

Zainteresowanie, jaikie w  św.ecie 
politycznym wzbudzi ostatnio osoba 
nowego komisarza spraw  .agranicz  
nych Rosji sowieckiej, nakłada na 
dziennikarza obowiązek bliższego za 
poznania czytelników z sylwetką na 
populaiuiiejszego obecnie polityka.

Kim jest Mołotow? Kum jest czło­
wiek, który w  największym  państwie 
świata, zdonył stanów’ sko premiera 
i ostatnio u jął w  swe ręce ster polityk-' 
zagranicznej ?

W roku 1906 w  jednym z zakon 
spirowanych mieszkań, gdzie odnywa  
ło się zebranie rewolucjonistów, roz­
legło się nagle pukanie

OOecru przelęnJr i z udaną odwagą  

zapytali:
—  Kito to?
—  To ja, otwóizoicl
—  Ale kun pam jest?
—  Nazyw am  się Skriabin.
—  Uchylono drzwi i na progu sta 

nął 1 (Mętni b lady chłopiec w- futrzanej 
czapce na głowie.

—  Czego sonie życzysz i kto cię 
tutaj przysłał?

Chłopak oapowiedzrał, kto go przy  
słał i zauważył:

—  Pragnę pracować dla rewolucji.
Ostrzeżono wówczas chłopca, że

jeśli zdradzi rewolucję, to (zostanie za 
strzelony. Chłouak z uśmiechem od­
powiedział:

—  Tak, zastrzelicie mnie, —  i zło 
żył przysięgę.

Od owego dma 16-letni Skriabir 
izycai członkom  partii i rozpoczął pn:

cę pod pseudonimem —  Mołotow.
bkniabin, czy też jeśli kto woli, Mo 

łotow, urodził się na Uralu. Ojciec je 
go by ł urzędnikiem. M łody Mołotow  
był zdolny do nauki, ukończył gim ­
nazjum i przygotowywał się do w yż­
szych studiów Pewnego razu jednak  
wpadła mu w  ręce literatura rew olu ­
cyjna i to go skłoniło do pójścia nową  
drogą.

W  roku 1909 policja w ykryła jego 
działalność rewolucyjną. Zostanie ska 
zany na dwa laita więzienia a po od­
byciu kary przybyw a z powrotem do 
Petersburga. Pisuje wówczas artykuł;, 
i odezwy. Prześladowany przez polic 
ję, musi się stale ukrywać.

W  roku 1912 po raz drugi zostaje 
aresztowany. Z Więzienia udaje nn 
się zbiec. W  ciągu trzech lat bazustan 
nie jest poszukiwany', lecz nieucbwyt 
ny. Dopiero w  roku 1916 zostaje przy  
padkowo ujęty i zesłany na Sybir. 
Ucieka wówczas po raz drugi.

W  'tym samym czasie, gdy policja 
szuka go w Petersburgu znajduje się 
w  Londynie na kongresie partyjnym. 
Tam  spotyka się po raz pierwszy z L r  
ninem. Mołotow jedne iz powrotem do 
Rosji i przygotowuje akcję na wielką 
skalę.

Gdy wybucha rewolucja, Mołotoiw 
ma 27 lat. Kierenski obejm uje władzę, 
Stalin i Kamiemiew w racają z Sybiru.

Gdy Lenin obejm uje władzę, M o ­
łotow zostaje usunięty w  cień i odgry  
wa podrzędną rolę. Dopiero gdy Stalin 
dochodzi do władzy, staje się Moło-

r * F 7 V  f l F l f ł n e r i  stosuje l.e znaną SÓL MORSZYrtSKą lub WODĘ GORZKA 
I  J  M O RSZYfłSKA Żądać w artekacn 1 składach aptecznych

Iow jego najbliższym współpracowni­
kiem. Od roku 1930 jesit przewodni­
czącym rady komisarzy ludowych, a 
ostatnio przejął po Litwinowie kom i­
sariat spraw zagranicznych.

Mołotow ma obecnie 49 lat i jest 
bardzo elegancki. Jego żona była po­
przednio urzędniczką, teraz kieruje 
17 fabrykam i, wytwarzającym i arty­
kuły kosmetyczne d w  roli wicekomi 
sarza aprowizacyjnego, kieruje p ro ­
dukcją ryb.

(„Polska Zachodnia").

MĄDROŚĆ ŻYCIOWA...

Ludzie m ą d r z y  potrafią zawsze wytrwać  

w swych postanowieniach, niezależnie  

o d  t e g o  ja k ie  są n a s t r o je  c h w il i .  

Oszczędność  «cr/a w tedy należyte w yn i­

ki, g d y  nie tylko- ro z w a ż a m y  jak i ile o d ­

kładać, lerz g d y  trzeźw em u przem yśle­

niu p od d a je m y k ażdy  za m iar  podjęcia  

kapitału stworzonego długim wysiłkiem.

f P K O  

W N O Ś Ć - Z A U F A N I E

Brak ludzi w  Niemczech
©/denniki czeskie ogłaszają staty­

stykę obcokrajowych sił roboczych w  
Niemczech za czas oa 1 kwietnia 1937 
do 31 marca 1938.

W  tym czasie w  Niemczech zatrud 
nionych było ogółem 381.355.robotni- 
ków obcokrajow ców , 'z czego 129 000 
kobiet. W  stosunku do tego samego 
okresu roku poprzedniego stan ten po 
większy! się zatem o 10.000 robotni­
ków zagranicznych

Z ogólnej liczby robotników obco­
krajowców przypada 120.000 na ro­
botników rolnych, z których jest 
42.000 kobiet; dalej w  Rzeszy praco 
wało w  tym okresie 31.319 obcokra­
jowych pomocniczych robotników, 
30.700 pomoen.iC w  gospodarstwach  
domowych (sług), 24,470 robotników  
w przemyśle metalowym i 20,728 ro ­
botników budowlanych.

W  roku 1938 i w  roku bieżącym  
ilość zatrudnionych robotników obco 
krajowych wzrosła poważnie. Dzienni 
ki niemieckie inform ują na przykład
0 coraz to nowych transportach robot 
niików włoskich (rolnych i budow la ­
nych), przyby wających do Niemiec; 
ponadto wyciągnięto już dziesiątki ty­
sięcy robotników z Czech, M oraw
1 Słowacji, wreszcie z Litwy, H olan ­
dii i skąd się dało.

Niemcy są w  tym roku w  arcytrud 
nej sytuacji w  związku z niedopusz­
czeniem do Niemiec około 100.000 ro- 
banników rolnych z Polski, bez któ­
rych pomocy nie sposób było w Rze­
szy w łaściwie pomyśleć o możności 
zwiezienia zbiorów żniwnyąli do sto­
dó ł Stąd też poszukuje się na gwałt 
pomocy za granicą.

Kto będzie kierował armią 
osi“ podczas wojny99

W  ostatnich dniach stały się wiadome 

szczegóły tajnegu protokułtr do w loskonie  

mieckiego paktu wojskowego. Protokuł ten 

reguluje warunki współpracy militarnej 
obu państw.

W spółpraca ta jest bardzo ścisła i prze­
widziana w  szczegółach.' W  pierwszej części 
protokułe jest mowa o utworzeniu „stałej 
komisji porozumiewawczej** pot przewod­
nictwem każdoi azowego szefa sztabu gene­
ralnego niemieckiego I u d  włoskiego. Cen­
tralna komisja dzieli się n krajowe, pozo­
stające z sobą w  kontakcie.

W  drugiej części protokułu jest mowa 

o utworzeniu niemiecko-włoskiego sztabu 

związkowego" z licznymi wydziałami. Ów 

sztab pad ega obu wodzom Hitlerowi i Mus-

Kossak Juliusz —  „A tak  kosyn ierów  pod Racław icam i" —  własność Muzeum Gminy 

m. Lw ow a, zbiory im B. O rztcbow ieza

soliniemu. Jego siedź bą w czasie pokoju 

jest Monacnium, w  czasie wojny będzie usta 

lona inni siedziba, w uwzględnieniu warun 

ków komunikacyjnych i  strategicznych.
Szefem sztabu związkowego nu być ge­

nerał niemiecki. Nie zaznaczono tego wpraw  

dzie w  protokułe, taka jednak zawarł? zo­
stali ustna umowa.

Sztab współpracowników rekrutować się 

będzie z oficerów włosklcn 1 niemieckich 

proporcjonalnie do zaang ho\ anych z jed­
nej lub drugiej strony sił zbrojnych, la k  

Hitler, jak i Mussollni zastrzegli sobie swo­
bodę wniesieniu sprzeciwu co do oficerów  

jednej lub drugiej strony bez podawania 

motywu w. Sztab związkowy posiadać bęazie 

podi-gte sobie kierownicze organy wszyst­
kich rodzajów broni.

Szefowie tych wydziałów mianowani bę 

dą przea kane.erza Hitlera względnie Mus- 
sollnlego przy czym kanclerz mianuje szefa 

wydziału połączonych wojsk lądowych, Mus 

sollnl szef/ połączonych flot, a obaj wodze 

wie wspólnie szefa lotnictwa.

W ydziały  poszczególnycli rodzajów bro 

ni składać się będą w  50 proc. z niemiec­
kich i w  50 proc. z włoskich oficerów (wed 

big umowy z lata 1938 t. była w  tym w -  
padku przewidziana proporcjonalność w za 

leżności od ilości zmobilizowanych wojsk).

Parytet ustalony np. dla połączonycn 

flot niemi erko-włoskich wynosi 3/5 oficerów  

włoskich I 2/5 niemieckich.

Tak więc kierownicy obu oaństw total­
nych, zagrażających od lat pożogą wojenną, 
zawarli z sobą ścisłe porozumienie eo do 

wojskowego współdziałania, gdy zdecydują 
się ostatecznie na rozpalenie pożaru wojny. 

W ynika z tego układu, że całością dzia­
łań wojennych kierować beds. Niemcy, opt 

racjami połączonych a-m lj lądowych k im , 
wać będzie również wojskowy niemiecki, 
natomic »t flotą morską kierować Vędu* 

Włoch.
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Nożycami przez prasą
G D A Ń SK A  K LA P A  DR G O E B B E LS A

Cała prasa polska zgodnie pod­
kreśla cldodne przyjęcie, jakie zgoto­
wało 11 efortunneinu opiekunowi W o l 
ne Miasto Gdańsk Było lo zresztą do 
jń z j Widzeniu. D r Goebbels był przed­
stawicielem tych wszystkich braków  

i ersatzów, od których Gdansk ji.ż 
dawno odwykł. Awantury też nie uś­
miechają się kupcom gdańskim.

O C E N A  „G O Ń C A  W A R S Z A W ­
SK IEGO

l’ob, t ministra propagandy Rzeszy dr 

Goebbelsa w Gdańsku, zakończy! się zu­
pełnym fiaskiem I niepowodzeniem. Nie 

tytko nic wykazał on siły ruchu hitlerow­
skiego w Gdańsku —  o czym tan wiele 

pis/e prasa niemiecka —  lecz przeciwnie, 

udowodnił zupełnie wyraźnie, że ruch 

hitlerowski w Wolnym Mieście cofa się 

nanal. a hasła hitlerowskie wraz z has­
łem -Zuróck zum Reich" są coraz to bar 

dziej obojętnie przyjmowane przez Gdań 

szczam, ktńrzy pragną w spokoju i w  zg< 

d/.ic współżyć i współpracować z Polską.

O C E N A  „R O B O T N IK A 11
Przy wjeździe 1 wyjeździć dr Goeb­

belsa witała 1 żegnała bardzo nieliczna 

ludność, ustawiona na chodnikach, po­
nieważ policja 1 sztafety ochronne zamy 

kały zarówno w czasie przejazdu, jak 

1 wyjazdu _ Gdańska wszelki ruch ko­
łowy 1 pieszy. Nastrój ludności był dośę^ 

obojętny. W  sobotę o godz. 20 przed 

dworcem głównym w Gdańsku tylko gru 

pa młodzieży hitlerowskiej wzniosła dys 

kretnie okrzyk „Heli'', na który min 

Goi bbels głośno odpowiedział. Gdy w nie 

dzielę o godz. 15 dr Goebbels wyjeżdżał 
samochodem na rynku drz. wnym nie sły 

ehać byio ani jeonego okrzyku ze strony 

ludności, salutowała tylko policja i człon 

kowle sztafet ochronnych, którzy byli 
nstawieni przy chodnikach. Ludność przy 

patrywaia się z jeszcze mniejszym zain- 
leresowraniem. niż onegdaj wyrażając 

•woje niezadowolenie z powodu jedno­
godzinnej przerwy w ruchu, w  czasie któ 

re j nic kursowały tramwaje, autobusy 

1 samochody prywatne.

O C E N A  „W A R S Z A W S K IE G O  
D Z IE N N IK A  N A R O D O W E G O 14

Ze zgcdnyeli doniesień prasy wynika, 
że pobyt dr Goebbelsa w Gdańsku zakoń 

czyi się niepowodzeniem.
Gdańsk —  z wyjątkiem szturmowców  

■kacodowo-socjullstycznycb —  potrakto 

Wał odwiedziny ministra propagandy 

Rzeszy obojętnie, tak d ilecc. że zapowie 

dziur e w programie przemówienie de G<i 
ebnelsa n. Długim Rynku zostało zanie­
chane. Gdańszczanie nie zdradzali ant 
entuzjazmu, ani nawet większego zabite 

r  Kiwanie, osobą swego gościa, jego zaś 

wywody przed teatrem i na zebraniu od­

bytym w ramach „Tygodnia kultury nie­
mieckiej— nłe wzbudziły w W olnym Młe 

żele większego oddźwięku.

Trzeba dodać, że zupełnie analo­
giczne wrażeń.a odnieśli wszyscy ko­
respondenci prasy zagranicznej, obser 
wujący przyjazd dr Goebbelsa w 
Gdańsku, Słowem klapa generalna

IL E  ICH JESZCZE  ZO ST A ŁO ?

Vi ypa<lki w 1 ieotsinie zalartnowa 
ły  świat. „Czas11 jest odmiennego zda­
nia niż świat. Koncesje europejc/i 
ków w  Chinach i tak i tak zmikają.

W  rezultacie wojny światowej 1 ukła 

dów Chin z poszczególnymi państwami, 
znikły koncesje: niemiecka, austriarka.
rosyjska 1 belgijska 1 ohccnłe istnieją tu 

cztery koncesje: angielska. francuska,
wioska i japońska. Nuiwieksza Jest kon 

eesja japońska —  2,000 ba (10 000 Japoń 
ezyków i 20.000 Chińczyków), a następ­
nie francuska —  177 ha (1,00 cudzozicin 

eów 1 70.000 Chińczyków), a na końcu 

V, Loska —  3 ba (300 cudzoziemców oraz 

6.500 Chińczyków).
Sprawa zniesienia koncesji cudzoziem 

skieh w Cliinaeli nic jest wcale pomys­
łem japońskim, domagał się lego jeszcze 

w swoim rewolucyjnym programie „o j­
ciec republiki chińskiej-, Sun Jansen. To 

hasło leży również w programie Kuomln 

langu, iążueego do ustalenia swoich sto­
sunków z obcymi państwami na podsta 

wie równości i wzajemności.

lem n iem  viej wypadki w  Chinach 
należv bacznie obserwować. To co je ­
szcze zostało w  Szanghaju idzie w  gru 
be miliardy. Państwa zachodnie nie 
mogą więc lekceważyć problemu kem 
cesyj. I.

Hotel EUROPEJSKI
m W I L N I E

eterwzzoi ,ędn> — Luny przystępne
Telefony *  pokojach. Winda osobowa

Rozwój T-wa r rzyjacia (Sauk
W  k‘,W r ABtSd &

&Z

Odbyto się doiroczale walne ig ro m a d ze ­

nie członków  Tow arzystw a Przyjaouół Nauk, 

na L ió re  p rzyb y ł w ojew oda wiJefiaJd Artur 

Mairuszewski. Zgrom adzenie zagaół w icepre­

zes T -w a p rof. Kośoiałkowski.

Rok 1938 był w dzie jach  T  wa Ptrzyja 

caioł Nauk i-jkJam trzydizi-estym ar-uglm 

prac. Diziitaiainosc T-wa rozw ija ła  się w tym 

paku pom yślnie, co znalazło sw ój w yraz w  

umlęnsywnej pracy w ydaw n iczej, pracach 

naukowych w wydziałach, dalszym  kom ple- 

lawamiitu i porządkow aniu  zb io rów  i o żyw ić  

nyoh stosurak ich*-ze światem  naukowym.

Dudatnd ob jaw  w życiu T-wa, świadczą 

cy o  jego żywatiuośai i  o w zrasta jącym  zain 

ticresowauiu ji-g-j pracam i ze sitrony społe­

czeństwa stanowi Większy Iniiż w labacn ubiie 

giych dop ływ  nowych członków.

Szczególne pom yślne wydarzen ie w ży 

oiu T- wa stan-ow-iło w roku ubiegłym  s f:na 

liizowarnie spraw i danu pana ministra, pana 

l-iłsudskiego, k tóry podaroiw ri T -wu Przy-ja 

c iół Naiuk w  WMniie swą posiadłość pod na­

zwą „Jamow-it*1 o obszarze 6 ha 973 m kw 

z budynkami, położoną w  W iln ie, a p rzed­

staw iającą znaczną wartość materialną, z za 

chowaniem  dta o fia rodaw cy  prawa d ożyw o ­

cia na tej nieruchom ości.

Rok 1938 zaiznaczył się w życiu T-wa 

ciężkim i swatami, zm arli czlouLow-o Zairzą 

doi —  ś. p. dloc. dr Bronisław Szaiklen, ś. p 

M ichał Brensatejn i ś. p. pro-f. Ma-riar ZJzie 

chowski.

Jeśli chodzą o działalności-’ poszczegól­

nych w yoz ia łów  i sekcji to W yd z ia ł f i lo ­

logii, Mtenatuiry i  sztuki odibył 3 „obrania 

nauikiotwe, sefkcja histoniti szituki 12 posiedzeń 

naukaw-y-ch, w ydzia ł nauk maieroałycw.no 

p rzyrodn iczy  _Ji i  lekarsk ich —  31 pos/ieczeń, 

wydziilał fiilozoifili h istorii i naiuik Drawno- 

„poiłecznych —  4 pOsiiocLei.iiia naukowe i wre 

szce sekcja h istorii na jnow szej —  6 naok„- 

wycli posiedzeń.

Na 1 stycznlna 1939 r. sikaitaliagow ino 

dziieJ 424000, w  czyim w  ro n i 1938 dzieł 

2000. Z- książnicy. T-wa korzystano na m iej 

scu 116 czytełniil ów, do domu w ypożyczono 

dla 87 osób 404 dizśeła.

D zia ł rękmpisów, wzbogacony daram i, 

pachodizącymi ze  spuścizny ś. p. R rtnszle j- 

na o raz od innych o fia rodaw ców  liczył na 

dzień 1.1. 1939 r. —  1033 tomy, fascyku ły 

I paczw  m anuskryptów  o  fcrtsai jeonolutej, 

2405 aiolkurientów, ak tów  i hstów osobnycn, 

w tyrc 50 pi rganńnów.

W  „tygodn iu  propagandy m uzeów w W ij 

n ile1 zw ied ziło  bezpłatnie muzeum T P N  —  

4458 osób.

Z nacksiki-em też należy podkreślić, Je w 

obecnej obwills po nawiązaniu żyw szych  sto 

sniuków z L itw ą  znaczmiie się wzm ógł ruch 

turystyczny w  W iln ie, a z tym  wzrosła też 

i frekwencja w  M uzeom  T P N  Zatartertsowa

ndie snę zabytkam i 5 muzea li a ma, zw iązan y­

mi z przeszłością l h istorią L itw y  jest znacz 

ne. W  zw iązku  z tym  m. im. dyrekcja  teatru 

kow ieńskiego przeprow adziła  ba-daniie Jtostnu 

mów z okresu powstania hs to.pa-dow go, po­

nadto dokonano fotogra fow an ia  i odrysów .

Z w yjątk iem  pub likacyj oigólno imformai 

oyjnyoh  T-wa doirobek w ydaw n iczy T P N  w 

Wiitln/ie wyraża sie pulkażusj cy frą  12 pozyc ji 

wydawniczych.

W  dals iyu . ciągu są w  -iruku w ielk ie 

p ublikaocje T-wa, jaik „K odeks cechow y m. 

W iln a "  i „Słowmik bibliograf®! zny 

dar./n. Un iwersytetu W ileń sk iego " onaz inne 

wydaw n ictw a poszczególnych wyciznałów 

i sekcji T  wa.

Akcja  w ym iany y  y-dawniotw T-w a z im 

stytucjaim naukowym i w  kraju  i za granicą 

—  miano n iep rzychylne j dla rozw o ju  sto. um 

ków  mięcbyniairodlowych ogó ln e j sytuacji po 

liltyi ziip j —  nic doznała po-ażm ejiszyoh  

zmiiam łub zahum iwami a z w yjątk iem  H isz­

panii., k tóre j instytucje naukowe w  toiku 

sprąwomlawrzy-m niie naaienfały swych wy- 

daw i."etw

Dótych czasowe w yn ik ’ ake ji wym iennej 

pozw a la ją  żyw ić  naduiiieję, iż  wym iana nie 

ogra iwczj się do rani obecnie osiągniętych, 

lecz będzie stę ro zw ija ła  i  na iai.

lieor^nizacia Zarządu 0<iręęu P. Z. S. S. 
w Wiln e i plan pracy na onres najbliższy

^ { K l i s z e
• u t i  A r e d A o ł W /  

I  s ia tfu r t
* 1 ifriU M z c+ a fy J u rU cm

G R f l i a c H E m m
Ź A k c f l D  a n n f l 6 R H F ! t 7 n Y

t Wilno, Hithalski 6

jJS

Miesiąc poradnictwa 
zawodowego

organikuje kOa K^nneslnicza 
m  wilnie

\Vy’bór zuwuuu pu ukończeiuu szkoły pp 

wszechuej jest dziś ze wzgiędu nu skomp.i 

kowane stosunki gospodarcze i  społeczne 

—  bardzo ważnym.

Niestetj m łodzież nasza opuszczając sake 

łę powszechną, pędzi w pierwsze otwarte 

drzw i, jak iegokolw iek  warsztatu, pozostaw ia 

jąc  czasami wybór zawodu ślepemu przypad 

kowś.

Rodzice i opiekunowie także nie zawsze 

zdają sobie doktadnit sprawę, jak  w ielką 

ponoszą odpow iedziabiość wobec m łodzieży, 

doradzając je j obranie »oł>ie lego, czy inne 

go zawodu.

Odpowiedni w ybór zawodu dla m iodzie 

ży wstępującej w  życie nie jest iprawą ob­

chodzącą tylko da_ią jednostkę, lecz Jest to 

zagadnienie natury głębszej, dotyczące stro 

ny soc ja lne j i gospodarczej całego kraju. 

N ie jest bow iem  obojętnym  ze stanowiska 

ogólno - społecznego, jak i procent pracowni 

ków zawodow ych  tej, lub innej gałęzi pracy 

jest odpow iednio do swych zdolności i upo 

dbań zatrudniony. Obok zagadnień natury 

czysto ekonom icznej wyrasta zagadnienie so 

cjalne. Zastosowanie dew izy „w łaśc iw y czło 

wiek na w łaściwym  m iejscu" nłetvlko jiodiui 

si zdolność wytwórczą danego społeczeństn- 

wa lecz sprzyja wzajemnemu ułożeniu się 

naturalnych warunków- poszczególnych grup 

społecznych, zm niejsza bow iem  ilość mai- 
kon len lów  życiowych, wyrosłych na gruncie 

niezadowolenia z pracy, k tórej się pośw ięcili 

P rzecież różne są rodzaje pracy zawodow ej, 

a każda innych wym aga od nas w-łaściwośri 

fizycznych, um ysłowych i psychicznych. Od 

miemia także fest konstytucja każdego czło 

wieka. Chodzi w iec o to, aby damy osobnik 

nbrał sobie taki zawód do jakiego z natn 

rv swei najlep ie j jest nzdołnion'
U m ożliw ić każdemu osiągnięcie maksi­

mum wyniku pracy przy minimum wysiłku 

skierować właściwego człow ieka na w łaści­

we stanowisko, oto jest zadanie poradnict­

wa zawodow ego, to jest zadanie m iesiąca 

poradnictwa zaw odow ego, k tóry  w-zorem lat 

ubiegłych organizu je Izba Rzem ieśln icza w 

W iln ie , ul flrlailskn 6, w czasie od  27 czerw­

ca dn 15 lipca  1939 roku.

Ze względu na doniosłe znaczenie porad 

n.ictw-a zawodow ego, jest bardzo wskazanym, 

żeby w  przeciągu m ;esiąoa poradnictwa za 

w odowego zgłosili się do Izby  ci wszyscy, 
k tór-y  pragną w siąpić do jakiegoś zawodu 

a częstokroć nie orientując się zupełnie co 

do swoich zdoilnośoi, nie w iedzą do jakiego 

zawodu najlep iej się nadają.

In form acji udziela Izba Rzem ieJ1nicza w 
W iln ie  każdego dnia w- godzi-naeb nr-r^rin 

w y eh, pok. N r 6.

17 czerwca b. r. odbyło saę zebranie Za­

rządu PZSS w  W iln ie  pod przewodnictwem  

p. płk. bur czaku —  prezesa Zarząau. Po 

krótkimi zreferowani»u sprany b ieżących za 

rząd jednom yśln ie postanov,ił zmienić, przy 

działy pracy, pełnionej przez poszczególnych 

członków, do czego w  pierw szej m ierze przy 

czyniło się ustąpienie knt. sportowego Ok 

rygu ppłk Paw lika, k tóry  um otyw ow ał swe 

stanowisko przeciążeniem  w pracy zaw odo­

wej. W obec tego wybrano: na wiceprezesa 

zarządu p. kpt. PJltnera Józefa, na kpt. spor 

towego —  por Korolk iew icza Czesława, na 

sekretarza —  ppor. Jackiewicza Bolesława, 

na skarbnika —  poor. W asilew sk iego Józe­

fa, członkami Zarządu pozostaj’ą: przedstawi 

ciel klubo W K S  , Śm igły" —  ppłk. Paw lik

%  4  %

Jan i przedstawicie] P P W  —  p. Kulczyński 

Karol rócz tego ucliwałono dokooptow ać w 

skład Zarządu panów, k tórzy  zostaną wyde 

legowani na zaproszenie Zarządu PZSS z ra 

mienia K PW  i PKS.

W  sprawie planu pracy na najb liższy ok 

res postanowiono, wobec odwołania w ro ­

ku bieżącym  Narodowych Zaw odów  Strzelec 

kich —  Zaw odów  Okręgowych nie urządzać, 

natom iast opracować regulamin strzelań k o ­

respondencyjnych, na podstaw ie których 

wszyslkie kluby i sekcje strzeleckie zostały 

by  zakw alifikow ane do klasy A lub B. Strze 

lania powyższe m ięłyby objąć jak  najszersze 

warstwy naszych zawodników Opracowanie 

regulaminu rozgryw ek pow ierzono kpt. spor 

towemu por. Korolk iew iozow i Czesłnkowi

Zęby te Księgi  zb łądz i ły  
pod strzechy...

H uM t Micłueu/iczo xc rodło
Aoam  M ickiew icz rzucony wirem wydu 

rzeń aa bruk oaryski, wśród doniosłych wy 

padków  politycznych i licznych sporów, ma 

rzy ł o  oliwnach spokoju, m arzył o  tym, by 

czasem zatopić się we wspomnieniach, by 

„d rzw i od Europy zam knąwszy hałasów po 

w rócić  w kra/ Jat dziecięcych.

Te marzenia bliskie są czasem dzisiaj 

nam. Żyjąc w  okresie nieustannego napięcia 

i poftolowiia potrzebne są na minerał chw i­

le wypoczynku, chwile zupełnego odprężenia, 

by tym niezłnmniej stać potem  w gotow ej 

i zw artej postaw-ie. Chcemy czasem chociaż 

na chw ilę zatrzasnąć drzw i od „Europy ha­

łasów '1 i odpocząć w atm osferze zupełnego 

spokoju.
1 tak jak  M ickiew icz zna jdow ał ten wy po 

czyuek w sw o je j w łasnej tw órczości —  w je 

go poezji wieie jeszcze pokoleń szukać bę 

dzae niezapomnianych wzruszeń.

Polskie Radio realizując w okresie let­

nim wielki plan propagandowy, zm ierzający 

do wzm ożenia siły w ew iię lrznej Polski —  po 

m yślało także i o tycli chwilach wypoczy u 

ku, wiążąc je równocześnie z kultem do naj 

w iększego z polskich poelów . Stały cykl 

„C zytam y M iok iew icza" rozniesie po całej 

Polsce wiersze Adama M ickiew icza w w yao 

naniu najlepszych recytatorów. Będzie tu 

chodziło o spopularyzowanie najprostszych, 

najbardziej bezpośrednich i najpowczechniej 

zrozum iałych m  worów  Ani głębokie przemy 

ślenie filozo ficzne, stanowiące Monsalcat poi 

skiej myśli narodowej, ani m ariyro logia  Pol 

ski powstańczej, nie nadaje się do bezpośred 

niego przekazania bez żadnych kom entarzy 

i żadinych interpretacji. Natom iast w  audy­

cjach radiowych tego cyklu przem ówić ma 

do nas M ickiew icz i ty lko M ickiew icz. Nie 

będzie żadnych wstępów, żadnych w yjaś­

nień, żadnych uczonych pogadanek, będzie 

tylko i wyłącznie sama poezja M ickiewicza. 

A w ięc w  pierwszym  rzędzie posłyszym y te 

utwory, które m og5 być powszechnie zrozu- 

w—m

imane. Będą to ballady 1 omause część so 

netów (Sonety morskie wypadną akurat w  

czawie Tygodn ia M om a), oraz „P an  Tadeusz". 

„Pan  Tadeusz" czytany będzie w całości. 

Jerl tu ważnym  to właśnie ujęcie, że oędzie 

czytany kolejno fragmeuif po fragm encie, 

księga po księdze, bez żadnych opuszczeń, 

bez żadnego wybierania ładniejszych i bai 

dziej znanych ustępów, Chodzi bow iem  o to, 

że cały czar „Pana Tadeusza", cały urok i 

piękno k ryje  się w tym  właśnie potoczystym  

pełnym narracji rytm ii opowiadania, w  tym  

właśnie gawędziarstw ie, którego nie odda ża 

den w ybór w yjątków . A zresztą Irudno byio 

by  dzielić „Pana Tadeusza" na ładniejsze i 

m niej ładne fragm enty, stanowi on jedną pię 

kną, niepodzielną całość, jeden w ielk i pom 

nik wspaniałej poezji polskiej.

Audycje m ickiew iczowskie, jeżeli chodzi 

o rozm ieszczenie w czasie, sąsiadować będą 

z audycjam i lila wsi, w każdą niedzielę w 

godzinach ponołudaiiowych. Najwspanialszy 

poemat o pięknie Ziem i Polsk iej i polskiej 

wsi, poprzez w iejskie anteny, poprzez p ry­

m itywne chłopskie odbiorniki rozniesie się 

w letnie popołudnia po „m alow anej zbożem 

rozm a itym '1 ziem i, budząc pod ziw  dla p ięk ­

na m ow y polskiej. W ie le  lat po śmierci poe­

ty na imnej zupełnie drodze, mie poprzez ks-ią 

żki, ale poprzez fale eteru spełni się chwila, 

o k tórej m arzył za życia poeta:
O gdybym  kiedyś doży! te j pociechy,

Żeby te księgi zbłądziły pod strzechy, 

Żeby w ieśniaczki kręcąc ko łow rotk i 

Gdy odśpiewają u lubione zwrotki...

Gdyby też wzięły w ieśniaczki dn ręk i 

T e  księgi proste ja k o  ich piosenki.

Te księgić.ysśjm gąbgkńj cm fw yp  hrdlunf 

Audycje m ickiewiczowskie, obok audvcyj 

w iejskich, prosty i piękny wiersz m ickiew i­

czowski oboik w ieśniaczvdh piosnek, to wieI 

ka zdobycz programu letniego Polsk iego R a­

dia, a zaTa’ cm piękny akt hołdu dla nieśmiei 

telnej pamięci poety.
 mm-

San Doimngo wpuści 100.000
uchodźców

400
Z Ł O T Y C H

N A G R O D Y
otriym a chłopiec wybrany  

— w drodze
K O N K U R S U
do roii Józia w  monumentalnym  

tilmie

.BOGARODZICO'
Pri dukcja: „F tM IK A -F LM "

W  rolach głównych
B O G D A -  I S Z N I E W S K A  
B R O D Z I S Z - J U N O S Z A  
S T Ę E G W S K I  - KALINOWSKI

i Inni
S zc ze g ó ły  w  c ia s o p iłm ie  ilu iłr . 

„AKTUALNOŚCI" 
R edakcja  I idml isłracja 

W arszaw a, M arszałkow ska 95

Pół Żartem, dó* serio

G E N E W A . —  N a  posiedzeniu 
Izynarodowego B iura P racy  przedsta 
wicicl republiki Dom inikańskiej za­
kom unikował, że rząd jego gotów

jest wpuścić 100.00C osób, będących  
ofiaram i nienawiści rasow ej w  E u ro ­
pie, tj. Żydów , Gzeehówr itp.

Ołówkiem na kolanie
Okaizuje saę. że m-oiżna póaać dobre ta ł4 

szikJ naw et .yoł-jwikdieim ma kioJanje11. Tatką 

właśnirc m etodę obra ł soLie /eden z  auto­

rów  krakow skiego „K u ryera  b te ra e iiń  

rautow ego*"...

ZA ŁÓ ŻM Y  RĘCE...

N iem iec Lachow i i
Tak  rzek ł m niej w ięcej:

—  W obec nas. N iem ców  

Za łóżcie  lęce !

A  Po lakow i 

Stężała mina:

—  Tak , —  rzek i —  za łoży m 

Na karabinach!

N A  P E W N E  M A Ł Ż E Ń S T W O  

R ozw ied liby się z  sobą 

Naw et ju ż te j n iedzieli,

L e cz  m aja tro je  dzieci —

N ie  m ogą się podzielić.

T oteż Im  ktoś poradził,

—  Chcecie m leć ła tw y podział, 

Czekajcie w ięc na czwarte,..

U STA A  P Ą C Z E K  RÓŻY.

Proszę, nie m ówcie 

O tem nikomu,

Raz rzek ł m ej żonie 

P rzy ja c ie l dom u:

„P an i ma usta,

Jak pączek ró ży !“

W  tem powiedzeniu 

B ład się k ry , doży,

B « m oja  żona 

Język  ma d ę ty ,

A pączek ró ży  —

W szak  ja l  zaniknlętyt...

Dialog matteAski
M ąż; —  T..,

żouiia: —  I...

M ąż poolUaznśe oof. zęfkę, k tórą  w yątąfr 

nął po butelkę koniaku..

Jest powóć
fa u n a  Karairzyusa (z iry tac ją  do s u tk

Ja.): —  Pańsku pies r  ®era aJ mi llkntę1

—  Z pewnością go pan. draŁnaiai

—  N ic podobnego-! 1 pawy for-

■ępiaUM 1 śpiewałam

—  No, widrś parti i

Szybka orientacja
—  Gdiale się pan ze sw oją  rodu tną scljro 

niŁ gdy was burza na u licy zaskoczyła?

—  Ja u aekłem do najb liższego bainn, ino 

ja żarna schroniła saę do nKwlmairl* m ó j 

pies uoujkł do rzeżniika, a m oje obie oórtu 

puszty do biura małżeńskiego.

DZenteimen
—  Bardzo prze pras ziam. Parno m t nJWr, 

na palcie. Czy m ogę ją zd jąć?

Proszę ale niech Dani nie ruvśki, że 

pu te i nitce -dojdzie pan do kłębka

Dziecko
—  Słyszałeś- Zyziom  urodziło gtię <lzde-ko, 

a !v z io  nie chce uznać go za swego ayca,

—  Co ty m ów isz? D laczego?

—  Bo, w idzisz to jest dziewczyinka... 
n u u m u t u i i i i  ń i i m i ł A u i ł t m i i i

i Teatr- m. NA POHULANCE
* 1 
4

| Dziś o godz, 20-ei

\ Dama od Maksyma
T r r f i * r i i jJ T r fT W T T T r ~ y y r T fT y T T T r Y r r r r r r i

Adolf Kjfier dał składkę 
na F0M

W  jedn;, m z ostatnich numearów 
chicagoskiego Dziennika Zw iązkow e  
go ukazała sio lista ofiar na F O N , ze 
branych przez 5-letniego Zenona T a?  
ozyńskiego w Chicago. M. ki. n ijteki 
Adłoilf Hirlcr złożył 25 ce.ntóY . Pism o  
podaje, że chicagcski HifTer imeszka 
w  dizielnicy Cicero 3 i że je s t  ittaLa- 

rzm i tapecinrz^em...
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W  H e i s i t i l i a d i
W  m i e ś c i e  p r z y s z ł e j  o l i m p i a d y

Do Igrzysk Olimpijskich w lietefói 
kacu mamy jeszcze rok czasu, który 
Ras dzieli od lej im ponującej walki 
sportowej młodzieży całego swiala, 
która niewątpliwie przybędzie do Fin 
laudii znacznie liczniej niż do Berli­
na Olim piada 193b r. w Niemczech 
iniała, jak się ogólnie potem przeko­
nano, zasadnicze nut Sławienie polity­
czne. które potrzebne było reżimowi 
Hitlera do zaakcentowania. Jeżeli 
zaś chodzi o Finlandię, to organiza­
torze Olimpiady 1940 roku nie dba 
ją o zwabienie setki tysięcy tłumów  
tur> stów, ani o wywołanie specjal­
nych jakichś efektów za wyjątkiem  
sportowe ch.

Będzie lo O lim piada, która w du 
żej mierze, jak pod względem same 
techniki organizacyjnej, tak też wy  
n-ikćw spor to wy cli różnić się będzie 
od noprzedniej.

O tym w-szystkun najlepiej prze­
sunąć się można osobiście, będąc w 
jednym z najpiękniejszych i skrom ­
nych jednocześnie miast św-iaia —  
Helsingforsie.

Sam port niczym absolutnie nie 
może zaimponować, ale w jazd do por 
tu. zwłaszcza wieczorem, względnie 
nocą, gdy jest wid®o jak w dzień —  
jest czarujący

W jeżdża się, m ijając szereg m a­
łych skalistych wysepek, usianych 
wzdłuż brzegów Helsinek, Na wysep  
kach tych mieszkają rybacy w m a­
łych domkaeh krytych czerwTomą da 
Cihówką! Czerwień ciepły, zieleń krze 
ków, lekki szafir wody i ciemno-siza- 
ry podkład skalistej wyspy tworzą  
całość otaczającego krajobrazu stoli­
cy 600 tysięcy jezior i 300 tysięcy 
wysp. IleLingfoors jest miastem pół 
nocy, stojący na ostatnim posterun­
ku dwóch kultur: wschodu i zachodu 

Jest to miasto pełne żvcia i per 
spektywy . chociaż mieszikańcy nieraz 
przypom inają swoim  spokojem i cał 
kow7'tym opanowaniem nerwów w m—  
Anglików

lielsuiKi są miastem, na klóve za 
rok o lej porze zwrócone zostaną o- 
czy setek tysięcy widzów, zgrom adzo  
nycli na stadionie olimpijskim , a u- 
up-iau tu  , u. t oz cui -  wnuiw

ki całego bez wyjątku świata.
Finland.a me wierzy w ewenlual 

ncise wybuchu wojny.
Finlandia i je j mieszkańcy są peł 

na wiary, że po tylu latach wielkiej 
sławy sportowej biegaczy j narciarzy  
tego państwa, przyjdzie nareszcie, 
już tak pirędłko zresztą, czas, że woda 
i lasy Fm iandij rozniosą echa bicia 
dzwonu ohirropijskiego i dźwięki h\ ni 
nów państw7, flagi których wzinoszo- 
bęoa na główny maszt zwycięzców. 

Helsinki są m iestena wyjątkowo

czystym j dobrze rozganizow anym. 
Jest porządek i ta wewnętrza kultu­
ra. i uczciw7ość k żdego mieszkańca 
tego miasta.

Nie wodziałein ani jednego żebra 
ka i ani jednej kwesty ulicznej.

Dia cudzoziemca najwńększą trud 
nością jest mimo w-szystlu kwestia 
rozmówienia się.

Można być poliglotą a nic znać ję 
zyka fińskiego, względnie szwedzkie 
go i być. nici o/umianym przez nikO' 
go

Ci Finnów7ie to jednak wielcy pa­
trioci. .Nie chcę bynajm niej z nich 
żartować, że m inimalny procent w ła  
da kilkoma językami, ale zdawałoby  
się, że w kraju , który graniczy z Ro­
sją Sowiecką i który przez długie la­
ta przed w-ojną św iatową podlegał 
wszechwładnie panującym  na półno 
cy carom, m usiałaby przynajm niej 
stara generacja znać cihoć parę słów.

M ając osobiście do rozporządze­
nia trzy języki (niemiecki, rosyjski i 
francuski) miałem pcważne trudno­
ści.

Piszę o tym dlatego, ba wiem  jak  
było w 1936 r. w Berlinie, gdzie orga  
nizatorzy mieli całą armię tłumaczy 
dosKonale przeszkolonych. R e lfer ta 
ki przydzielony był poszczególnym  
reprezentacjom, a nieraz i osobom  
prywatnym. Pod tym względem zda­
je się, że pierwszeństwo Berlina zo­
stanie n enaruszone. Przez rok trud­
no bowiem  będzie, zm obilizować „wie  
lojęzycznych“ obywateli Finlandii, 
którzy jednocześnie tyle o ile oriento 
waliby się w sporcie.

Niech sobie jednak Finlandia łami 
głowę nad tą i nad iimy-nfe kwestiami 
organizacyjnymi, a my tymczasem  
rzućmy okiem raz jeszcze na samo 
miasto.

W  Helsinkach na szczęście nie 
ma kilometrowych odległości jak w 
Berlinie, chociaż miasto same jest roz 
rzucone j poszarpane skalistymi br*/*

Rumuni nad Naracią
Związek Harcerstwa Polskiego za 

proponow ał organizacji rumuńskiej 
urządzenie dowolnej ilości obozów, 
oraz kursów specjalnych na terenie 
Polski. Przew iduje się m. inu. rumuń  
ski obóz żeglarski nad jeziorem Na- 
rocz.

H O T E L

„ST. GEQR6E5“
«  W I Ł N I ł

ł \ t  wMon edny — C«njr pnystąpn* 
Telefony % pokojech

M B W

Pan Prezydent ojcem chrzestnym 
syna rolnika ze wsi Żuje

Drobiij rotuus wsn Z u p  gm iny łużeokiej, 

Jagi Dzwtmśeszko jest <>Jcean 11 ży jących  

diziiec. (7 synów i 4 córk i). Downa) on w ici 

kiepo Łaszczytu, bow iem  Pam Prezydent Rze 

ezypospotitej wyraził zgodę na wpisanie o

<k> ksiąg m etrykalnych, jak o  ojca ohrzesitne- 

gn 7 gyina, któremu nadano tauię Ignacy 

Leon, oirai przekazał książeczkę wkładkową 

z 60 zł wkładem  oszczędnościowym .

P r z e s z ł o  4000 h a r c e r z y  s p ę d z i  lato  
na pooraniczu litewskim i s o w M i m

Nad jeziora Brasiawskie przybyło  szereg 

wycieczek harcerzy z całej Polski. W  tym 

większa wycieczka harcerzy z Zaolzia. Harce 

nze przybyw ać będą w  obozach organizowa 

nych przez m iejscowy KOP.

Ogółem  na terenie Wlileńszczyzmj na po 

graniczu sow ieckim  i litewskim  przebywa 

już w obozacli przeszło 4000 harcerzy z ró l 

nych miast Polski.

O b ó z  m u z y c z n y  w  W i l e j c e
Kot cćrty w wi n ę, w Wiszniewie, nad jezicrem Narocz

w  Budsławiu
Z in ic ja tyw y T ow arzystw a R ozw oju  

Zierr Wsohodiiwch w WaJejce i p r z y  czynnym  

w-ąpółudzćale m iejsoowego oddziału  K O P  Ko 

to W iln ian  w W arszaw ie  ongainiiiziu.jir w  koń­

cu ezerwoa Tb. w yjazd  Chórów7 i ork iestry 

ly m fo n  czmej fundacyjnych dom ów  aika te 

linckich z W arszawy do północnych pow ia ­

tów  Waleńazczyziiiy W y ja zd  ma aa celu od­

danie hołttu trzem  wucikian m.mzvkioim-Łioimipc 

zyborom, pochodzącym  z tamtych jitiron: —  

Momiuszce, Kartow iozww i i OgAsikiiemu k tó­

rzy  w  drrzec.ru górniej W alii n a ile ź ii źródło 

łw ych  naitcł)nliień słucha jąc  i  u«ziuimiu drzew, 

głosu ptaków 1 tonów  wieśniaczej oiloscnki.

Zespoły ohónu i enrkiiestry w  Mcżibie oko- 

to 90 osób stw orzą na pairę tygodm,, swego 

rodzaju  obóz m uzyczny w  W ite jce  Downa

tow ej skąd b c ią  urządiziać w ypraw y koncer 

Łowe dto pobliskie h m iasteczek d wsi

Nawiaie przierwiiidztame są koncerty nastę­

pu jące: w  dniu 28 czerwca w  W iln ie , w  dindiu

29 czerw ca w  Wiszmiewdie z dkazj: posw ;ę- 

oenit lcamńiei*ia ku czci Kartowiicza, w  dinin

30 czerwca nad jezliorcm Nairocz, w dniu 1 

iipea w  3udsławtiiu z oka zji witellkiegu k ier 

maazu new m ainego i  w  dniu 2 ilipca w  W i 
lejoe.

O rg iinizatorzy pragną przyiczyndó się do 

wzm ożenia polsk iej p racy kullturailnei na da 

lekich i przez dłngii.e lata zaniiedbamych zie- 

Diiiajdh pófni caio-wscbodiraioh R P  oraz rn w ią  

zaó kon takt z  {M iejscowym  społeczeństwem 

i lu tnością wiejską.

gann mo-iza
w i i  eis inka cli w7szędze jest blisko  

Przeważają sreumej wielkości i w y ­
sokości kamienice stawiano albo z ba 
zaJtu albo z granitu.

W Finlandii moc jest tych Aamie 
ni i skał. Nic też dziwnego, że jest on 
wykorzystywany.

Im ponująco wygląda gmach par­
lamentu Finlandii. W chodzi się doń 
po schodach, które pną się bardzo w7y 
soko, a schody są tak długie, że gdy  
by były nie tak wąskie to można by  
loby organizować po zasłaniu dyw a­
nami eliminacje olimpijskie w biegu 
na 100 mti.

Schodów takch jest może przesz­
ło sto, a potem na bazaltowej podista 
wie spoczywają biało - m arm urowe  
sale sejmu fińskiego, który posiada  
200 postów, w- tym 16 posłanek Ino  
wacją jesit sposób głosowania i prze 
m awiania Poseł przem awia z miej 
sca na którym stale siedzi, nie pod­
chodząc do m ównicy. Na pulpicie ma 
umieszczone tirzy kolorowe naciski e- 
lektiryozne, które łączą się z tablicą, 
która podsum owuje głosy wszystkich 
posłów j wynik odirazu po kilku minu 
taoh otrzymuje marszałek sejmu. Ko 
lor lam pki białej —  wstrzymanie się 
od głosu. Czerwony —  przeciw. Zie 
lotny —  za wnioskiem. 7

Niema to jednak nic wspólnego  
ze sporłem  i z Olimpiadą. Chociaż 
kto wie czy nie zajdzie jiotrzeba prze 
prowadzenia głosowania wśród człon 
ków7 kom isji sędziowskiej tych czy 
innych zawrodów sportowych. Czy bę 
dzie ten system czy inny —  to mniej 
sze, W  k ażd jm  bądź razie Finnowie  
lubią porządek i są bardzo oszczędni 
jeżeli cbodęi o czas.

W łaśn ie czas nagli.
Kazę szoferow i jechać na stadion 

olimpijski, który zda lek a wabi wrzrok 
każdego przybysza swoją wysoką  
wieżą olimpijską,

Jorosław  Nieciecki.
wmaaammmuKumam

W zyta ts. Arcybiskupa Ja łb rzy jo w sk te p  
w Dzlśnicńszczyźiiie

W  czasie od 12 do 16 bm. ks. Arcybiskup 

wileński Romuald Jatbrzykowski dokonał wi 

zytacji kanonicznej na terenie powiatu dziś- 

nieńsKiego, Zw izytowane zostały parafie w 

Hermanowiczach, Szarkowszczyźnie, Udziale, 

Zalesiu, Łużkaoh, Jaźnie, Prozoaokach, Czer

niew iczach Zadorożu, Glębokiem i Konslaa 

tynowie, gdzie nadto ArcybisiKup dokonał Sa 

kramentu Bierzm owania dzieci i dorosłych.

Na granicy powiatu Arcypasterza pow itał 

starosta dziśnieński Suszyński.

Pożegnanie stypendystów Kursu 
Wiedzy o Polsce

19 bm. w  sali kuraior.uim wilensKiego od 

była się herbatka pożegnalna wyciecz) i Sty 

pendystów Kursu W ied zy  o Polsce, na k ló  

rą przybyli pp. woj. Maruszewskj, kurator 

M Godecki. w iceprezydent m W ilna T . Na 

gurski oraz przedstawiciele organizacji m ło­

dzieżowych i społecznych.

Herbatkę zagaił p. kurator Godecni, po 

czym  przedstawiciele Polon ii Zagranicznej 

podziel-di się wrażeniam i ze swego pobytu 

w  Polsce oraz przedstawili prace czekające 

na ich terenach Następnie w  słowach ser­

decznych przem awiał wojew odo Maniszew- 

ski, k tóry  m .inn. podkreślił, aby zaw ieźli 

do rodaków  naszych prawdy o Polsce M o­

carnej i żeby tępili fałsz i w rogą propagan­

dę.
P iękno W ilna, jego historię i kulturę o- 

m ów il ks. prof. Puciata.

Sttgcit ca ło ro czn y
Leczy  reumatyzmu artretyzm , wszelkie 

schorzenia stawowe, gośćcowe, scho­

rzenia nerw ów  oraz wszelk ie stanj do 
zapalne choroby kobiece, stany po- 

zaipalne przym aciczs1, choroby górnych 

diróg oddechowych  —  nie gruźlicze, 

la n ie  ryczałty —  w sezonie II  od zł.

164 —  21 dna, m ieszkanie, utrzym anie 
•4 razy dtiennie, kąpiele siaKuane i 

b orow inow e op.oka lekarska, podatek 

h o le low y j pościel, bielizna kąpielowa. 
Stacja kole jow a w m iejscu, pow. Lu 

baczów, woj. lw ow sk ie. Na lin ii k-oj. 

Jarosław —  Rawa Rus»ta.

MayisUa! cipn* już staran.e o sp iow aiizts t  
do Wilna (ionuiLa kró a Władysława ia g ie .ły

N a ostatuiiiut plenarnym  posiedze 
niu Rady M iejskiej dr Kodź wystąpił 
z projektem sprowadzenia do W ilna  
i ustawienia na odpowednio w ybra ­
nym miejscu pom nika króla W ład y ­
sława Jagiełły. Pomnik ten znajduje  
snę obecniet przed pawilonem  pols­
kim na św iatowej wystawie w  N o ­
wym Jorku,

Sprawa ta znalazła się wczoraj

na porządku dziennym posiedzenia 
Zarządu Miejskiego, który podano  
wił nawiązać bezpośredni kontakt z 
właścicielem pomnika. Dta uzyskam a 
potrzebnych intonnacyj Magistrat 
skieruje na wystawę Nowo-Jorską  
specjalne pismo i dopiero po otrzy­
maniu odpowiedzi, podejm ie pertrak 
tacje w  sprawie ewentualnego spro­
wadzenia pom nika do W ilna.

Chcieli dokonać kradzieży ze skarbo­
nek w kośc ele

W  kościele w  Ńwńęc/anach na go 
rącym uczynku usiłowaniu kradzieży 
ze skarbonek kościelnych zatrzym a­
no D ubow ika Józefo, Jaruchowicz Sa

lomeę i je j syna Zenona, lut 10, zam. 
we wsi Małe Woliwlźki, gin. botlucis 
kiej.

Pisarz liteuwski laureatem 
nagrody Penrlubu Polskiego

f jfĘ
5
" A . - - <

W dniu 15 czerwca odbyło się w siedzibie 

Polsikicgo Klubu Literack iego w W arszaw ie 

(Pemolułnp unooauiste wręcz«mi< nagrody te 
goro< Lnem u laureatow i Penclubu za najlep 

szy przek ład  arcydzie ła ]a4erailan-y polskiej. 
piisa~zowi litewskiem u p. Fabijouasow i Ne- 

\v era w ic iu so w  i.

Wiadomości radiowe
L E K K I c zO L G  „ŻELISŻN1K K A R L IK A '*  

Dar słuchacze audycyj radiowy Uli

W śród licznych ohar, jak ie ptyną ze 

wszystkich slron no dozbrojenie Arm ii, pod 

kreślić natęży pięikną in icjatyw ę słuchaczy 

regionalnych audycyj ram owych „N iedziela  

przy danioku". Autorem  tych pogodnych 

audycyj jesl dyr. Stanisław Ligoń, znany od 

czasu Powstań Śląskich juko „K arlik  z Ko- 

cyn d ra ". Słuchacze tych popularnych i bar­

dzo łubianych na całym  Śląsku audycyj rzu 

ciii myśl ufundowania karabinu maszynowe 

go „Żeleźn ioK  K arlik a "; w m iarę jednak 

licznie napływających ofiar zorientowano się 

że będzie można zakupić nie karabin maszy 

nowy, lecz lekki czołg, noszący tę samą naz 

«ę-
Dotychczas zebrano już przeszło 60.000 

zł, a nie przerwany łańcuch ofiar, jak ie w 

dalszym  ciągu napływają, n iewątpliw ie po­
w iększy jeszcze tę sumę.

Ostatnio hojny dar złożyli pracownicy 

.Spółki B rack ie j" w7 Tarnowskich Górach, 

k tórzy na ręce dyr. L ison ia złożyli na Że 
leżn iok K arlika" 13.078.—  zł

4 u i i i a u u i i i t u u i i u m u i i i i u m i  *

l  Teatr muzyczny .,LMTNfS*‘ l
^ Dziś o ęjodz. 8.16 wlecz. £

? Siodka dz&wciyna l
\ z udz. Kulczyckiej i D em bow sk iego E

fTTTT**w

W  czasie herbami uczestnicy odśpne-wa 

li szereg pieśni polskich.

W  tym samym dniu przed południem wy 

cieczku wysłuchała referatu, wygłoszonego 

przez p kuratora Godeckiego o pracy kul­

turalno - ośw iatow ej na Ziem.ach Północno- 
Wselicwinich.

Uczestnicy wycieczki w ilości -48 osob re­

prezentowali 3 k ra jów  europejskich i poza ■ 

europejskich i przybyli do W ilna po ukoń 

czeniu 6-miesięcznego kursu ..W iedzy o Pol 

sce“ , organizowanego rok rocznie przez Świa 

tow y ZwiązeK Polaków7 z Zagranicy.

W ycieczka zw iedziła W iln o  T rok i oraz 

p lacówkę kulturalno • ośw iatową w  Szum 

skn, powr. w ileńsko-trockiego

Po  zwiedzeniu W ileńszczyzny wycieczkc 

uda się do N ow ogródczvznv, gdzi- zetknie 

się z ludnością i m łodzieżą Nowogródoz^zny, 

po czym  odjedzie do Łnnińcn.

W n b^ry  W y s i a ł o

Enm & rłisiycsnego USB

W czora j Rada W ydzia łu  Humani 
stycznego U SB  dokonała wi boru dzie 
kana na rok akademicki 1939-1940. 
Dziekanem zosfał ponownie profesor 
dr Jan Oko.

f o  tereocja P r e s ó w  Rad Nota-  
rial?>ych w Wilaia

Odbyła się w W iln ie konferencja  
prezesów i wiceprezesów Rad Nota­
rialnych z całj Polski Uczęstnicy ko 
ferencji w7 toku prac złożyli na Ros­
sie kwiaty w hołdzie pamięci W ielkie  
go M arszałka PoFki Józefa Połsnd- 
skiego.

*

Odprawa żołnierzy L. A. 
jrdących na obozy

K-jimitet obozów  wojskow o-społecznych  

W ileń sk ie j Leg i. Akadem ick iej wyznacza 

na dzień 21 czerwca br. o  godz. 20 w gma 

chu główtiyin USB odiprawę wszystkich żo ł­

n ierzy L A  jadących na obozy  wojskow o- 

społerzne.

?lóż ofiarę na F.O. N. 

V Tar i Pólnotne
w #:Pnie

Zjerdy zieiarsKle w  Wilnie
W  czasie trwania tegorocznych  

Targów  Zielarskich w W ilnie, które 
odbędą się w  dn. 1— 3 września br. 
odbędą się 3 zjazdy «.ół fachowych- 
zielarskich wzg]. spokrewnionych z 
zielarstwem. Odbędą się za tym w- 
W iln ie : Z jazd Aptekarzy, Zjazd Cen­
tralnego Komitetu Zielarskiego i 
Zjazd Producentów Ziół Leczniczych.

Chałupnictwo COP-u 
na Tzrsach

Zadecydowany gostał udział Cha­
łupnictwa Centralnego Okręgu Prze 
ntysłowego na tegorocznych Targach  
Pólnocnvc-h. Organizacja tego działu  
zajm uje się p. in.gr. Kozłowski, kiero  
wnik Ekspozytury Związku Izb Prfze  
mysłowtt - Handlowych w Sandomie  
rzu.

Mcnopole Póń^twowe 
biorą udział w Targach
Dyrekcja Targów  Północnych zo­

stała powiadom iona o udziale w teso 
rocznych Targach W ileńskich Państ 
wmvego Monopolu Spirytusowego, 
Tytonkw ego , Solnego t Zapałczanego

Monorraf a o Targarh
Świeżo wyszła w- druku monogra  

fia o Targach  Północnych pt „Targi 
Północne, czym były, cz\m są, cztm  
mają być“ —  przedstawiające Krót­
ką historię i tradycje Targów, WiTeń 
skich, organizacją T -w a  T argów  Pół 
nocnych, kierunki rozrwnjowe, prog­
ram tegoroc7.n\ch Targów-, zagadmie 
nia inwestycyjne i sprawy tu.rvvsJycz 
ne Książlta zawiera ilust^Acje i stano 
w i pr7ic7vnek do stosunków gospo­
darczych W iln a  i Ziem Północno • 
W schód nich.
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1 dzień clągnłenm 1-e} klasy 45-sj Loterii Państw.
I I II CIĄGNIENIE  

GŁÓWNE WYGRANE i
Stała dzienna wygrana 30.000 

zl. padła na nr. 62451
20.000 zł. 32296 155721
15.000 zł.: 18111
10.000 zł.:25965
5.000 zł.: 48335 144291
2.000 zł.: 120995
1.000 zł.: 53697 67405 85816 

88952 106671 152062

WYGRANE PO 500 ZŁ.
.(35 1.932 262£ 3803 4373 92 5994 

tibZ3 8095 97 0491 779 1 463 94 1173 
2n0 533 96 15335 17363 18516

190JO 623 748 20614 22626 761
28658 29034 467 31344 32224.

33239 35401 36928 37177 742
38253 40092 182 41626 42709 4551

503S5
*5697

544

59518
79080

611 47533 68 48232 810 
&2392 536507 665 54699 
5669 57031 463 562 58181 
706 41 60199 

65033 66770 67405 68774 
72695 "3554 74000 77090
61189 690 82251 752 83432 83 55302 
900*0 91500 884 92549 93723 94393 
95784 36553 98-64 

104595 105743 108450 109389 110140 
111030 112315 48 K  S22 118826 
20865 954 ±21117 124121 125841
127713 l3<i97rf 131645 84C 132808 

141088 144605 1 44998 150846 153537 
156027 100 157656 158003

WYGRANE PO  J2,5o zŁ
n  81 191 444 61 774 876 11035 

92 228 327 642 98 806 2129 10 66 
624 902 3167 214 49 56 443 791 54 
964 90 4060 332 633 914 5230 644 
9^5 6137 318 447 65 745 90 30 19 
81 7092 I*  321 413 521 49 668 806 
8U29 zló  439 508 ł64 ''14 77 82': 78 
929 5044 228 492 903 10083 154 71 
239 368 664 867 11000 57 132 55 
81 24" 606 928 12007 72 211 31 344 
Ł3o "76 866 941 13172 413 590 663 

„39 67 14067 ,75 18 991 9 3fi 
15004 1>1 '41 305 8ł  91 f9 451 508 
860 906 16111 51 129 17238 367 55 
458 409 dc! 848 58 961 18351 57 i 7 
779 836 984 19069 118 31 06 7 027 
70" 868 925 20036 118 303 32 61 
1 12 240 93 31 22 27 40 600 749 et>9 
9 98 23111 26 398 52* 84 10 825 

24089 25338 66 762 824 917 26124 
571 79 76* 95 99 810 27 "7052 80
8*3 *6 437 610 16 30 76! 833 5" 97
28119 316 49Ó 734 934 95 29366 517
821 13! 30034 534 58 677 881 31023
*73 a 20 76 577 775 93 808 37 51 
31036 181 425 553 32 1 63 74 773.

31 11239 123456 1234 52 3>4332 
33211 19 367 424 54 61 601 & 

98C 34350 416 63 573 987 35218 
588 846 53 56051 151 230 92 356 
609 751 853 5b 983 37266 567 612 
38077 338 311 477 604 821 39183 
295 427 526 t

40155 281 3.37 45 600 86 91 766 
951 41048 60 94 170 90 212 55 397 : 
798 831 42142 514 843 43140 i40 
866 4405 29 444 699 711 13 954 
45020 37 408 99 658 724 994
45122 263 582 616 722 74 99 993 
47187 392 433 86 590 663 806 48 
85 48034 138 541 525 754 9481
49097 455 96 703 16 854 99 I 

50059 157 361 51103 57 o72 37j 
872 977 52014 136 39 324 456 74| 
967 54079 214 516 556 55054 130', 
803 17 96 53010 77 155 71 219 380! 
60 499 603 90 87 83 84 94 934'
56026 47 69 243 360 684 707 976! 
57337 61 85 438 599 618 79 5Ł114! 
373 522 647 799 885 59164 311 
44 409 52 517 94 720 58 849 60141 
229 64 3 64159 57 61180 82 84 
85 63 332 70 401 627 815 6205J 
299 663 63219 308 694 978 640161 
195 203 88 804 65 922

65280 487 684 95 793 818 998 -o058 
187 451 925 33 67217 406 557 751 
863 68255 477 706 965 69087 142
77 89 264 343 468 85 948 61 700’9 
316 91 Ż09 87 214 712 74 308 15 36 
81 914 71508 2E 859 924 72524 600 
73104 447 0-13 683 945 740°3 62° 
789 831 901 "5063 367 509 659 
76259 378 486 908 51 78 7 981 "314W 
74 82 215 91 271 645 98 782 88 79014 
118 8* 766 91 80099 457 63 712
810048 70 20o 27 327 37 497 239 668 
906 82182 462 987 93327 519 24 U  
627 iio„33 84091 197 205 61 549 752 
818 85 983 85004 213 74 99 300 694 
703 8600<< 46 138 70 276 506 809 22
70 961 87061 206 73 408 51 654 700
46 53 99 83209 95 354 807 89075 140 
418 54 912 90028 9t 229 65 364 705
910001 109 242 601 48 826 46 922
8! 92228 65 83 507 26 33 594 830 49 
87 £69 93133 472 290 812 17 94040 
y7 293 324 41 463 819 41 4: 97^33 
73 92 20l 3 ll 493 97 503 837 915 
96.82 514 66 707 989 97024 42 120 
485 562 80 98010 339 546 76 615 731 
852 99034 182 27? 913 56 '

lu020i 370 457 94 660 761 64
942 101185 473 616 65 80 846 102192 
260 >86 ? 4 103139 529 41 99 771
78 939 104865 946 105093 86 > y29 4 
106060 189 170 75 893 931 72 *07 r3 
104 98 446 554 93 108005 i 68 381 
418 23 27 534 835 948 109679 110114 
54j 989 11376 428 112U1 263 622 95

,792 113121 365 527 7769 909 9&

11407O i 9 i  30y 41 48 473 901 26 95
115173 237 4oO 17 54 878 H o375 88
95 423 64J 117203 97 912 118360 80
98 577 7'18 55 83 812 23 968 11952
954 120074 460 548 622 729 121122
730 969 122035 601 513 67 665 .45
123549 124139 325 406 686 775 848
125023 114 31 ! ;99 798 90* 126150
305 82 447 586 687 91 79? 944 127406 
876 902 1280)0 19 232 456 710 879
129253 62 361 411 "39 1301 n7 440
985 131324 433 760 854 132358 5S1 
74g 956

133156 282 585 667 82 732 47 23 
851 134208 42 368 880 135714 54 64 
830 990 136226 33 614 935 137013 203 
65 496 712 909 139132 409 587 702 68 
827 110243 72 396 528 814 63 141267 
351 81 597 984 142150 330 642 966
143125 228 699 144366 599 837 900
145001 126 94 97 226 703 20 859
146186 362 535 7 5 0 65 147065 81 
199 245 334 59 80 788 148192 737 911 
32 119134 587 682 700 838 150125 205 
475 727 814 922 97 151149 254 87 
370 441 663 783 152030 46 96 315 33 
778 82 90 153000 13 40 320 683 716 
154089 93 312 629 753 155090 362 461 
70 645 837 15S109 110 241 91 354
157044 146 352 424 157652 158446 82 
526 605 68 159325 864 954 79 160163 
300 763 161015 271 327 48 57 686
162064 92 403 890 957 163101 44 519 
704 77 961 164296 921 75

III CIĄGNIENIE  
GŁÓWNE WYGRANE
Stała dziena wygrana 10 tys. zł. 

pauła n- Nr. 6700
15000 —  744n6
2000 —  105613
1000 — 13492 13491 17398 58069

WYGRANE PO §00 ZŁ.
619 297 3614 4275 8078 249 10250 

12560 -3532 17490 523 19191 935
20313 v72 22779 28667 33405 988
34563 37714 38958 3q414 41695 432oC 
44563 45920 46od7 487)u 49605 52984 
54033 58018 63820 676n8 6982 72614 
73718 77886 7841! 699 90876 93963 
967 2 100448 101498 106122 680
107530 110368 l l 1571 632 ■■.856
131823 136043 141977 144957 149067 
151072 157446 163467

WYGRANE PO 63.50 ZŁ.
968 89 870 982 10287 90 568 77 665

901 99 2223 808 10 3124 34 363 -04
578 .406 H  670 774 866 5001 639
765 oo07 7265 454 »27 53 927 90«2 
358 927 10691 11320 603 814 924
12644 923 14147 332 531 781 15178 
674 16054 121 308 572 337 1700 230 
507 772 822 47 18030 621 19207 344 
499 516 38 20060 641 72 925 21056 
92 646 51 22i>*/ 363 704 994 230oo
421 770 827 68 24107 22 873 74 25/40 
6 608 26471 634 78 934 2784 2819./ 
323 781 29069 163370 362 701 39
30025 351 564 829 31325 7C4 806

32135 426 634 832 72 33522 692 
„4295 534 35515 83 34187 37303 92 
59y 38243 5*3 690 *0035 150 10 93 
783 40401 965 41066 458 889 420778 
771 43008 119 213 485 576 s !  815 962 
44539 7 X  45598 440 671 977 16367 
463 52f 47438 49030 50066 160 413
715 98 5134C 46„ 805 82 52134 721 
881 53053 139 51 473 825 931 54073 
359 764 807 90* 95596 967 53319 44 
47 709 57001 93 326 723 58127 27 
57" 74 79 867 926 59211 462 ?4 903

60131 413 598 739 43 61122 846
921 62144 215 362 648 87 6 63687
792 64142 597 640*4 405 81C 966
6095 338 87 506 W. 82* 65444 703 
803 915 68204 82 373 97 94- 61144 
533 65 60( 70329 752 56 7i321 530 
803 720f 1 327 i/ l 509 781 722 843 
C22 54 73319 660 994 740fl7 790 944 
46 75227 ^20 22 35 706 76261 6*3
716 77387 78896 79293 361 525 48
80 181 810052 346 627 872 317 82518 
72 793 83001 527 709 8,046 .3  4o7 
85767 837 8636 416 87 538 40 87181 
223 .547 88561 >8 98 636 89069 80
91065 707 482 761 92144 580 76 871 
93178 729 94119 278 350 688 925 952 ! 
764 56111 445 594 974 98193 193 219 
660 99831 961

100324 477 691 101040 184 768 702 
1G20C0 10305 3 j 74 47 838 104327
6 ',. 105978 106216 107115 59& 392
10804) 3 l8 85 99 965 109483 110308 
12 693 764 863 111578 811 75 112200 
14 48 33S 775 1 3067 507 19 877 1U096 
296 908 14 11507 107 439 62 531 9u0 
116163 397 117051 2°4 316 118143 
40* 119987 ■'20235 121049 693 933
22693 748 822 123581 124181 333 776 
77 125026 335 idO 1/64*2 613 832 90 
■ 27 497 602 763 885 128215 1911 497 
574 69 742 1303/5 121u< 5 255 "9  823 
62 948 Bc 132722 949 133398 460 63P 
j.34058 848 916 44 135052 103422 694 
136048 H  2 475 604 54 790 1371 35253 
1394UU obi 760 831 140293 463 743 
141005 526 142420 200 753 143536 81 
726 134413 95) 145180 .46362
610 14 32 711 147098 237 717 148904 
149761 150459 664 994 151375 415 
1520. i 473 63f 15320C / 469 813 31 
154*20 757 59 15543/ 59 i 98/ 156bs 
425 357098 315 2g7 325 ‘549 159000
30 292 16020 271 432 1611,55 162148 
71 417 89 163310 929 164236 348

IV CIĄGNIENIE  
WYGUANE PO §00 ZŁ.

114 2020 7286 13283 14583 15086 
337 21867 22462 33935 25138 28107 
2953J 3u005 403 993 ,2221 774 34281 
40665 42487 784 43951 45421 50246
54631 962 57670 53366 61800 K ł6*o
64293 65319 538 694/3 73438 749oO
80393 795 81853 82199 862 83883
86001 88453 877 100236 106943
107390 109377 112063 122925 124812
129992 lo l3 1 9  14051 3 141,81 1 2441
501 '43085 144692 969 147732 086
151342 o4311 505 157737 158295
163954

WYGRANE PO 62,§0 ZŁ.
198 65I 791 848 999 1226 523 512 

20 *0 11)2 389 430 880 3030 179 405 35 
707 802 4034 785 5*09 6200 7005 6 
287 455 8125 424 567 B2 949 9361 455 
71 10657 11022 289 '41 401 99 12o57 
995 13145 842 65 14281 745 15373 834 
16003 256 497 632 17470 637 ±8487
61! 59 716 19083 514 683 891 20287 
616 701 56 21,56 76 22007 197 303 
4 993 23018 123 64 79 391 498 767
861 2ł24o 386 653 2511 385 318 807 
26800 8 27526 28177 215 290l9 261 
3 L1 676 3C.613 31760 321/1 o39 607 
35516 34063 86 531 „73 35927 3613& 
4: 8 £ li 47379 89 530 820 38C92 463 

*022 40061 25 65 41414 95 737 |0
41005 120 4uS 43258 32l 402 87 779
44297 341 808 452^5 701 806 46178
490 594 47190 330 899 48237 461 644 
z39 942 49137 483 506 9 0 )

50143 97 851 51608 7ŁS 52217 22 
577 602 724 53u67 102 25& 85 5 i l  
54011 8/1 55045 115 -6 159 592 6 i >02 
,07 48 776 57103 297 5 8 fl0  5931&

7 ° r 830 6o i53 380 424 51 4991 61.11 
257 625 640 810 6224L 318 ,28  94

737 884 63100 485 527 794 64u82 
94 237 7 5 65697 3.1/ 66517 48 721
883 67360 478 6814* 473 522 80S
69223 7010/ 282 466 93 867 956 71124 
454 610 725 72267 7So89 204 5 757 
f.13 74499 542 873 983 i 5 l ° l  424 665 
76025 68 415 77231 5p8 652 794 78158 
36 514 758 79333 60, 10] 54 88 375 
70820 27 898 81295 393 508 82218
14 648 866 8309C 279 350 4!1 687 901 
94135 486 65. 777 85061 65 77 108 
384 427 „30 718 86133 904 87375 481 
51< 381*8 651 89414 34 742 §91 90051 
400 22 9 1 - 685 92149 57 752 997
93276 465 526 40 54354 975 952 >8
466 566 652 816 79 96315 747 93 865 
97884 98090 332 632 922 74 99611

100133 596 862 101093 96 952
102058 K>1 9 29 103158 104094 118 
721 10513C 106441 604 93 744 981
107083 36 538 108298 731 109890
1 045, 80 729 890 111*03 014 92
'‘60 112389 496 618 11,37t>2 9*6 »/
114910 UÓ063 188 267 303 4* 739 43 
116021 877 986 117900 118:48 723
903 119524 98 630 31 741 120236 644 
69 121057 370 77° 1Ź2039 P49 497
540 62c 776 123052 124000 125155
936 126818 /6 127120 74 58/ 762 939
128502 ,  662 972 89 329412 723
130251 499 745 74 131189 402 10 507 
975 132723 8fl0 926 133014 339 €66 
942 1343R4 87 85\ 1*5030 334 o 36 94: 
136250 6 " !  137172 386 138158 383 
t 39669 356 140570 860 907 141066
937 , 42024 143426 1440]? 14®  13
528 146C3J 327 4 y l 599 39 147168
65? 770 811 44 14*055 377 149196
278 15044/ 15]030 78 151 391 648
yy5 1522.11 999 1530*5 .54117 980
15535' 452 674 926 156661 63 158’ ” 8 
559 946 159439 83S 160540 8G0 161513 
1 20-. 231 348 163024 229 634 878
164331 786 95

2 teki poiicpej
P rzy  ulicy K aiw aryjsk ie j 4 

znaleziono w mieszkaniu niart 

wą 60 letnią dozorczynię lego 

domu Kazim ierę Osipowiczo- 

wą. W  poikoju czuć było cza­

dem.

Zachodzi przypuszczenie, że 

śm ierć nastąpiła wskulek za­

czadzenia.

Na trakcie E jszyskim  wyda­

rzył się nieszczęśliwy wypadek. 

Eksplozja dynamitu oderwała tę 

kę 29 letniemu robotnik iwi Za- 

nonowi Bielawskiemu (N. Jero­

zolimska 6 )), którego p rzew e- 

zdono do szpitala.

W ładysław  Blinstruh 'Miła 

13) pozostaw i! na chodniku ko 

ło  dworca swoją walizkę z gar 

derohą i rewolwerem , waHości 

300 zł. W alizka „ulotniła się“ . 

Agata Zembłocka (Graniczna 7) 

przy wejściu d-o swego m iesz­

kania zatrzymała złodzieja, ktA 

ry  skradł p ized  chwilą garni­

tur, wartośoi 100 zł Złodzieja, 
Cezarego Ożgę PMejszagolska 7) 

dzielna niewiasta oddała w rę 

ce policji.

W  bramie domu N r 24 przs 

ul. K alw ary jskie j  znaleziono 

podrzuconą dziewczynkę w w;e 

ku 9 lat. Rodzice jej, zam i»sz 

kali we wsi Oaie. gm .rodpmln 

skief, przyw ieli ją do Wdna 1 

podrzucili.

Na szosie Mejszagos-kie j zo 

stał napadnięty i dotkliw ie po 

biity przez dwóch nieznanych o 

sobników, udający się z towa 

rami do W ilna, mieszkaniec 

folwarku Piki-liszki, gm mejsza 

golskiej, Jan Michalski.

P rzy  ul. 3 Maja zoslal prze 

jechany przez taksówkę Stani- 

staw Zapolski (3 Maja t.31, któ 

rego skierowano do szpitala.

« .  : - a n s  a C T n .  H

J  ( j i l l r o  z a  3 3  z # . Y ij  ze r 3 3  zł*

Trzy >2ni nad mćKzsRi— D :U n w $rM\vj
i P o c i c j t j  iu rą f i& tą g C M n ą g  tfflśtiirtttef— WeaB^szaciB/tia— G ifS afM fia

(ltS2C|$ll(le nwe/sca s y p i a  3 et et)

W  P O C IĄ G U  R A D A R Y ?  i D A ftCIftG . Wyjazd z Wilna 28. V!, powrćt tiu Wilna 3 Ppca
Podtzas trzydhiowego pobytu w  Gdyni —  bezpłatne: kwatery w Hotelu Turystycznym , zwiedzanie p o rtu  od strony morza 1 lądu oraz wycieczka morsKa do ia>iarm.

W  droifze ponroine/ g w lfry t ww Horszciifie
Zapisy w Administracji ,.Kur,era W ileńskiego", ul. Bisk. Bandurskiego 4— 7, td . 99, w godz. 10— 20. (Tylko prenumeratorów u czytelników „Kurjera W ileńskiego"

M A f Ł Y  H I C H N O j t o

M IŁ O Ś Ć
P O D E J R Z E N IE

Srzek lad  autoryzowany z  angielskiego *8? CM .

Zanim zarzucono kotwicę, powróci! do palarni, 
aLy raz jeszcze odczytać list, który odebrał w  Pana­
mie. Biedny chłopak z tego Cartera, ładnie wpadli 

A  jednak przeceniał zdolności j p;go Hardinge‘a, p ro ­
sząc, żeby zajął się sprawą, która dla niego ma p  erw- 
szorzędne znaczenie! Jeżeli policja  m iejscowa nie m o­
gła rozw ikłać zagadki, cóż on, Hardii-nge może zrobić 
po upływie m iesięcy? W szelkie ślady zostały już zn i­
szczone i byłoby beznadziejne ich szukać. Co prawda 
Harditnge m iał sławę dektywa, kltóry potrafi rozw ią­
zyw ać najtrudniejsze zagadki. Ilekroć Scotland Yard 
emalaizł siię w kłopodie, w zyw ał go na pomoc.

Tak było z zabójstwem starego rybaka, w  Ufra- 
combe, na przykład, lub z kradzieżą słynnych brylan­
tów  lady Ingersoll... Na te wspomnienia Hardinge 
uśmiechnął się. Odnalazł brylanty i w rkTył mordercę 
rybaka. Jinim y Gartter w iedział o tym  i dlatego prosił 
go o pomoc !

Aie Hardinge skończył już ze Scotland Yardem ! 
N ieoczekiwany spadek po wuju z Australii pozwolił 
mu zaniechać ciężkiej pracy. M ógł wprowadzić w  czyn 
dawne marzenia o podróży. O dbyw ał *  ięc podróż do­
okoła świata, z krótkim postojem w  Now ej Zelandii, 
gdzie m iał się zobaczyć ze swym  przyjacielem  Challo- 
nersem, który m ieszkał z żon4 w  Hamiiltorie, w  okrę­
gu Waikaito. M iał również ochotę zobaczyć Jim m y‘ego. 
A le J.mmy uprzedził go i zapowiedział, że będzie cze­
kał na przystani. Już pewn:e był w tej chw.Ii na brze­

gu. Trudno, będzie musiał powiedzieć mu, że nie ma 
najm niejszej nadziei na rozw iązani* zagadki m order­
stwa. Detektyw Hard-nge ze Scotland Yardu me ist­
niał już, a miejsce jego zajął P iotr Hardinge, podróż­
nik, człowiek wolny i niezależny. Wsunął list do kie 
szeni i podążył na pokład.

Stosownie do ob-etuicy, Jimmy oczekiwał już na 
przystani, a gdy Hardinge odebrał swe bagaże, Jimmy 
zaprosił go do siebie.

—  Mam całkiem przyzwoite mieszkanko, blisko 
pałacu gubernatora —  rzekł —  i mogę ci zapewnić 
wszelkie w ygody na cały czas tw ojego tor pobytu.

—  Dziękuję ci, ale obiecałem Challonersom, że do 
nich zajadę, kle słuchaj, Jimmy, co się dzieje z two­
ją  farm ą?

—  Sprzedałem ją ! Chociaż dali mi lichą cenę. 
Teraz żyję  z gotówki i musi mi wystarczyć, dopóki nie 
dostanę jakiejś posady. A Bóg raczy wieazieć, kiedy 
to nastąpi! Równie łatwo byłoby przelecieć Atlantyk 
samolotem model 1914, jak  znaleźć pracę w  Nowej 
Zelandii —  oczywiście uczciwą pracę.

—  Gziyż nie była wobec tego szaleństwem sprzedaż 
farm y? Miałeś przynajm niej utrzymanie.

—  O, nie mogłem tam usiedzieć I Muszę być 
w  Aucklandzie... Na miejscu.

—  W  jak ' n celu? —  zapytał Hardinge rzucając 
przyjacielow i badawcze spojrzenie, którego tak oba­
w iali się wszyscy podejrzewani przezeń o  udział w roz­
maitych zbrodniach! W  le j chwili myślał, że Jimmy 
nie wygląda dobrze, że ma głębokie bruzdy na twarzy, 
które nie pow inny były się .po jaw ić; a gdy Jimmy 
zd/jął kapelusz, Hardinge zauważył srebrne włosy na 
skroniach. Tak, nie ulegało wątpliwości, że coś tam 
było nie w  porządku!

—  Opowiem ci wszystko, gdy będziem y w  domu —  
obiecał Jimmy. —  Jestem rad, że przyjechałeś, m ój 
drogi, traciłem już zupełn ie głowę <z rozpaczy. T y  je ­
den możesz md pomóc 1

Dopiero w  godzinę później, gdy przyjaciele po 
smacznym oniediziie zasiedli w wygodnvch fotelach

z fa jkam i w rękach, Jimmy rozpoczął opowiadań, 
o pierwszym i ostatnim spotkaniu z młodziutką Fiet 
rette, o spotkaniu, które zakończyło się tak tragicznyr 
zniknięciem dziewczyny i nagłą śmiercą L iliany C ian

Hardinge słuchał w  milczeniu ze ściągniętyn 
brwiam i, a gdy Jimm y skończył, rzekł:

W iesz, stary, jestem okropnie zmartwiony, t
wiem, ze to ciężka dla ciebie rzecz, jeżeli zaKochah
się w  mej, ale przecież bywałeś już nieraz zaki 
chany?

Nigc* nie kochałem tak, jak  terazI —  odpa' 
gwałtownie —  gdybym  tylko m ógł ją  odnaleźć, ożeni: 
bym  się z nią i wydał wszystkie pieniądze lia leczeni 
Hi otrze, pomoz mi ją  odszukać! —  pochylił się k 
przodow i i gestom pełnym ufności położył ręce na ki 
łanach przyjaciela.

Cóż ja mogę dla ciebie zrobić?

t  t  ~ ~  P r z t 3F * owadzie śledztwo I Odnalaźć Fleurtth 
Jesn >m przekonany, że ty to potrafisz!

1 lardinge wzruszył ramionami’’.

, , “  S’ ę Że PrzyP*>uh *z  mi nadprzyrodzon 
Ludno.sra! odpowiedział na w pół żartem. —  j.,zeli nc 
h :ja nie dała sobie rady, co ci przyjdzie z tego ż
będę bił głową o ścian?? Jak daw no marzyła "  'cal 
ta historia? s

—  Cztery miesiące temu I 

S tygn ąćfZterV mr'esiąceI Ślady m i*sJałV już dobrze wy

• I."‘  0 3  tyIe' źebyś ‘ -v nie potrafił pójść ni
mi. Piotnzr jestem przekorany, że tobie się pc wie łzie 
Och, ja  wtem, że to bezczelność z m ojej s lrory  prosi' 
Cię, żebyś poświęcał swój czas i wypoczynek al - ->e 
byś tylko m ógł zrozumieć czym  to jest dla mnie!., 
Po lic ja  nie obrała w łaściwej drogi. Jestem tylko dyle 
fantem, ale, do diabła! zrobiłbym  to lepiej, niz ona 
A  sprawa jest zupełnie prosta Chodzi o akt zemsty 
w ięc gdyby 0111 znaleźli tycn przy jaciół R o lfe ‘a i p rzy 
cisnęli ich do muru...

(D. c. n )' »



„KURJER * (4845) 7

Dziś1 A lo jzego Gonzagi 

Jutro: Flawiusza M.

Wscnod sionca —  g. 1 rn, 43 

Zachód słońca —  g. 7 m. 56

spostrzeżenia Zakładu Meteorologii US= 
w V. ilnie z dn. 20.VI. 193P r.

Giiśnćioniiie 763
- rr średniia +  23
1 emperattuma n ajw yższa +  27 

•r, . Tempenaitiuira najn iższa +  17
t)p ad  —
W ia tr : ponijooao-wscbuiiliiii
Tendencja o a ^ m . nez zmami
U wagi pogodnie.

W I L t H S  K i

D Y Ż U R Y  A P T E K .

C> Dziś w ni c y  d>} żiurują następujące apteki: 

“toków  w „fci ego  (Tyzenhaiuzowska 1); Cu om i- 

CZewsa_.ego (W . Pohulanka 25); M iejska W . 

koska 23); Turg-ek. (N .em teclta 16); W i- 

w’vUsjuegc (Waelka 3).

Ponadto stale dyżuru ją npUJŁJ: Patat, j (Ai 

Sokolska 42j ; ozantyra i-Legionow 10) i Zają 

^ ow s ittieg©  (W śiotaow a 22j.

M I E J a K a

m o s t y  z j e l c h n y  i  r a d u N s k i  o te y m a

M nową jezdnię. Mag.strat postanow ił przy- 

•tą.pii j o  zm iany p„mos4u na mostach: Z ie­

lonym  (kosztem 600u z ł) i Raiduńskim (ko­

l t e m  ok. 13.500 zł).

Jezmiia na odu tycn mostami odda wna 

Wymaga już gruntownego remontu.

—  CZY H A N D E L  M IĘSEM  O D BYW AĆ  

SIĘ BĘ D ZIE  W  H a LA C R  M IEJSK ICH  ? 

Magistrat zanoiierza naibyć na w łasność m ia 
sta dużych rozm iarów  plac, pm ożony w  nez 

Pośrednim sąsiedztwie H al M iejskich. Na pla 

°u tym projektowane jest urządzenie handhi 

Dtięseni.

U N iW E I ib  Y T E t iK A

—  Z W Y D Z IA Ł U  N A U K  SPO ŁECZNYCH . 

TFe czwartek 22 czerwca 1939 roku o godz. 

12 w  Auli Kolum now ej Undwersyieiu odbu- 

•feie się prom ocja magistra praw W ojciecha 

-Magdziaka na stopień doktora praw. W stęp 
Woiny.

—  Z D Z ln n A N A T U  W Y D Z IA Ł U  RO LNI- 

CZLuG USB. 27 czerwca b. r. o godz. 12 w 

Aulj Kolum nowej Uniwersytetu odbędzie się 

Promocja na doktorów  nauk rolniczych w za 

kresie H odow li Zw ierzą! wraz e Anatom ,ą 

Ikwownawczą m i.  M irosława Cł.oimysKy. 
"ta i W ito lda Niepołomskiego. W slęp  wolny.

—  Z D Z IE K A N A TU  W Y D Z IA Ł U  M A T E ­

M ATYCZNO  - PRZYRO D N IC ZE G O  U. S. B. 

*1 czerwca r. D, o godz. 12 w Auli Kolumno 

Wcj Uniwersytetu odbędą się następujące pro 

*huci« 1) Mgr. Konstantego Sokół-Sokołow' 

*kiego na aoktora nauk ścisłych w zakresie 

Matematyki i 21 P. Paula Bcrenszteina na 

A k to ra  nauk ścisłych w zakresie Biologii. 
M'stęp wolny.

SPRAW Y SZKOLNE.
—  LIC E U M  GOSPODARCZE Z. P. O. K.

W IL N IE  przygotowuje absolwentki do 

Prowadzenia i organizowania gospodarstw 

zo io rowych, przem ysłowych i społecznych. 

®kzam iny wsilępne odbędą się 24 czerwca b. 
r- Infoirmacji uozńcla i zapisy p rzy jm u je  kan 
Odarin Liceum w W iln ie. Bazyliaóska 2— 19, 
Ml. 25-97

—  O '1'W ARTE w roku szkolnym  1938 

*939 przy U. S. B ogólnokształcące PAŃ ST- 

M O W E  LICEUM  i-m. Jana i Jędrzeja Śnia­

deckich w W iln ie  dla m łodzieży m ęskiej u- 

fuchamiia w  roku szu 1939-40 dodatkowo 

^Watrtj w ydz ia ł K LA S YC ZN Y .
Do k] I liceum na w ydzia ły  klasyczny, 

humanistyczny, matematyczno - fizyczny i 

Przyrodniczy są przyjm ow ani absolwenci g i­

mnazjum ogólnokształcącego po zdaniu eg 

tanunów wstępnych Egzamina wstępne roz 

Poczynają sic 26 czerwca, udania przyjm uje 
'lo 23 czerwca i bliższych in form acji udzie- 

k  kancelaria Liceum iim Śniadeckich, Will 
'*>, BakSzta 15, tel. 28-28

7 POCZTY
—  D yrekto i Okręgu P ocz l i T e legra fów  

"  W iln ie  inż. Mieezysłarw Now ick i po wowre 

Łue z podróży służbow ej ob ją ł kreooiwndotwo 

dyrekc ji w dmitu 18 czerwca 1939 r.

ROŻNE

—  Konsulat Ło tew sk i w  W iln ie  od  23

^!) 25 czerwca włączinie będzdie n ieczynny z 
"(K h i św-iąt łotewskich.

W  L IT W IE  zgłoszenia na pre 

nuineratę „K urj. W ileńsk iego" 

p rz jjm u ją : F-nia „SPAEDA** —  

Kuunas, M aironio 5-a; Księgai 
° ia  „STELLA** —  Kaunas Pre* 
Qunier&ta miesięczna 5 litów

NOWGbftO&iftJk
—  Prywatna Koedukacyjna Szkoła Pow  

„„echu a i  in ternat SlUSTK NAZARETANEK , 
i,'uwogródek, ul. 3 M aja 24. P rzy jm u je  za 

pulsy ud 17 czerwca. Bezpłatne kom plety jy 

zyna iraincuiskiego.

l i O Z K A

—  N a C Z L L N Ik  B A iC R O W IC Z  O D ZN A­

CZONY. Naczelnik obw odow ego urzędu pocz 

t sw ego w L id zie  p. Lucjan Batorow icz zo ­

stał odznaczony Srebrnym Krzyżem  Zasługi 

Odznaczenie to otrzym a! p. Ba.torowicz za 

zas.ug* położone w  pracy zawodow ej.

—  P O D Z IĘ K O W A N IE . Publiczna Szikoła 

Powszechna N i 3 w L iijzie  wyraża serdeczne 

podziękowanie D yrekcji kma „E d ison " za 

bezpłatne udzielenie sali na pizedstaw ienie 

szkolne.

—  R O ZD AN IE  Ś W IA D E C T W  W  SZK.O- 

L L  M ECH ANICZNEJ. 18 czerwca 1939 ro ­

ku w  Państwowej Szkole Mechanicznej 

w Lidzie odbyła się uroczystość wręczenia 

św iadectw  ukończenia szkoły kursów czelad 

niczych oraz m o ioO ^acy jn yc li z  prawam. 

jazoy  32 absolwentom .

Z liczby 32 absolwentów zostało w y róż­

nionych 5-ciu, k tórzy za dobre postępy i pil 

ność w  nauce oraz uczniowską pracę spo 

leczną otrzym ali z rąk dyrektora Sitarza :

Absolwent Szczynko St. —  kom plet t na 

rzędzi ślusarskich w  szafce, abs. Gaus i Ja­

niom —  imadła ślusarskie, abr, Gotówko i 

Kowalik —  podręczniki techniczno - war­

sztatowe.

Uroczystość zakończona została herbat- 

ką i w ieczork iem  tanecznym dla absolwen­

tów, rodziców  i zaproszonych gości

—  W Y C IE C Z K A  N A U C ZYC IE LSK A  z L IT ­

W Y  w L ID Z IE . Bawiła w  Ladzie wycieczka 

krajoznawcza nauczycieli szkół powszech­

nych z Litwy. Uczestnicy w  liczbie 30 osób 

zw iedzili m iasto- W ycieczkow iczów  intereso 

wala przede wszystkim  organizacja i poziom  

szkolnictwa średniego i powszechnego w L i­

dzie. Zw iedzili w ięc szkołę powszechną Nr 1 

i gimnazjum  państwowe, w  którym  rzadkich 

gości pow ita ł dyrektor Kazim ierz Mętlew icz

0  stanie szkolnictwa polskiego '  Lidzie. 

Litw in i wynieśli jak najlepsze wrażenie.

—  „D Z IE Ń  SPÓ ŁD ZIELC ZO ŚC I' w Lidzie. 

18 bm. Lida obchodziła uroczystość święta 

spółdzielczości, podczas którego, poza nabo 

żeńsiwein, odbyła się loteria tantowa i uro­

czysta akademia z filmem, obrazkiem sce­

nicznym, deklam acjam i .występem orkiestry

1 szeregiem propagandowych przemówień. 

M iejscowe Koło Kooperalystek  wystąp iło  w 

tym dniu w barwnym  stroju tęczowym , wy 

w oła jąc  zrozum iałe wrażenie w społeczeńst­

wie.

—  HURAGAN N A D  W E R E N O W E M . 
Nad Werenowem przeszła wielka burz* 

z piorunami, która wyrządziła znaczne „zko 

dy. Silny wiatr zerwał aacu z szopy stra­

żackiej w Wercnowie i powywracał kilka­
naście drzew przydrożnych na trakcie W e- 
rm ów — Lida Charakterystyczne jest, ie  

drzewa Hczące po kilkaset łat huragan po­
wywracał wraz z korzeniami Ponadto w pię 

ciu miejscach doznała uszkodzenia linia te­
legraficzna i telefoniczna.

—  4 LATA  ZA K kAD ZIE Ż  MĄKI. Mie­
szkańcy Lldy W ładysław  Kiedyk, Konstanty 

Maeiejewlcz, Stanisław Stasiewicz stanęli 
przed Sądem Grodzkim w Lidzie, oskarżeni 

o uradzić, mąki na szkodę PKP. Sąd po roz 
poznaniu sprawy wydal wyrok, skazujący 

Stanisława Staslewicza na 2 łata więzienia, 
Konstantego Maeiejcwlcza na 1 rok i 6 mic 

sięcy więzienia, oraz W ładysława Kiedyka 

na 8 miesięcy więzienia.

—  N O W A L IN IA  AU TO BUSO W A. W  os­

tatnich dniach lidzka spółka samochodową 

uruchom ta nową linię kom unikacji autobu­

sow ej na trakcie L ‘ da— Bakszty przez Lipni- 

szki, Iw ie, Ługom ow icze i Łaaduny. Autobus 

z L idy  odchodzi jeden raz dziennie o godz

17,30 Odjazd z Bakszt o goz. 5,55.

K A R A N O W I C K A

List do RedaKCJi
Na zasadź”*  atrt. 27 i 28 Dekretu Prezy 

demta Rzeczypospoktej z dni. 21 listopada 

1938 r. o  P raw ie  Pi a sow im  (Dz. U. N r 89 

poiz. 608) —  proszę o  um ieszczenie w  n a j­

b liższym  lub następnym num erze czasopis­

ma sprostowania treśdi następującej:

W  zw iązku  z  no ta tik ą uimii szczoną w  

„KurtiieTze W ileń sk im " 15 bm, pt. „K to  zaim 

teresuje się losem  rodzin rezerw istów  w  Ba 

raaowtoziach", a zaw iera jącą w  treści swej 

w iadom ości o  sam owolnym  u suwa n iu z mi e 
szikań, w zględn ie szykamow m iu rodzin  reze i 

w stów  i  bralku op iek i nad talkowymi, prz^ 

prowaidziłem osobiście dochodzenue, w  w y ­

niku k tórego ustaliłem, ie  smin fak tyczny 

nic jest zgodny z wdadonnościaimn podanym i 

w  w yż wym. nolałce, a lbow  .em

1. Z o fia  Załóżuik nńe została sam owoln ie 

usunięta z mitenkantia, zajmowamego przez

H u r  j e r  S g j W g w g

Nai^iśżrra nledzieSa ligtrwćr
W  niedzielę nadcnodząoą 25 bm. rozegra 

ue ;  .staną następujące mecze piłkarskie o 

m istrzostwo L ig i Państwowej.

W  K rakow ie Gracowia— Ruch, sędzia p. 

śtaliński z Poznanm.

W  W arszaw ie Polon ia  —  W isła, sędzia p 

GriUozks ze Śląska.

W  Poznaniu W arta— Garbarnia, sędzia p. 

Przygoński z Łodzi.

W  Łodzi Union Tou ring— Pogoń, sędua 

p Arczyński z Krakowa.

W  Chorzow ie AKS— W arszawianka, sę­

dzia p. T ryga lsk i z oznania.

Dobre wyniki studentów amery^nskich
W  Los Angeles rozegrane zostały akade­

m ickie m istrzostwa Stanów Zjednoczonych w 

lekkoatletyce. W yn ik i notujemy:

100 y. Jeffrey 9,8 sek.

220 y. —  Jeffrey 21,1 sek 

440 y. —  M iller 47,5 sek 

880 y. —  W o od ru ff 1:51,3 min.

120 y. płotki —  W olco tt 14,2 sek. 

220 y. p łotk i —  W o ioo łt 23 sek. 

Kula —  Hackney 17,09 mtr. 

Oszczep —  Peoples 67,22 mtr.

W  dal —  Atchinsón 755 cm 

W zw yż  —  W ilson  198 cm.

Moskwa oiżduje ogromny stadion s-ioftowy
Pod M oskwą na trzystahektai ow ym  tere­

nie Ludowamy jest obecnie w ielk i stadion spo 

rtow y, k tóry m ieć będzie form ę podkowy 

Trybuny obliczone są na 105 fys. w idzów  i 

otaczać będą boisko piłkarskie.

N iezależnie od pow yższej inwestycji, zbii

I dowany zostanie na tym samym icrer.ie w iel 

ki stad.on, na k tórym  będą m ogły się odby 

! wać pokazy gimnastyczne przy udziale do 

16 tys. osób. Poza tym  teren ten pomieści 

30 najrozm aitszych boisk, k ortów  tenisO 

wvch, basen o w pły,va~kich itd.

Nowe zwycięstwo Kusociftskiggo

1

W spaniały forisz Kusocińsldego w biegu na 5000 metrów, w  którym  zdobył nowy ,-e- 

ko id , uzyskując czas lepszy nawet od  Nurmaego. Na prai\x> zawodnik  szwedzk i T ill- 

man, imeco w  tyle za Kusocańskim.

n ią przy ul. WojeiwoazdŁiej N r 41-a lecz wo 

bec jŁoniiiecznosc przcpro-wadze.niu rem oniu 

dom u gjspoaiarz przeuiósł ją  d«i p rzygoto ­

wanego w  tym  celu pomkszczetMŁ.

D w o je  niieilełinich dizueei Zo fia  Zatożuk 

wysłała, jeszcze przed rouiuiulem, na wieś 

dlo swych nodoaców właśoipuield 5 hektarowej 

gospodarl jnuilueii w  Boltouu* szczy żnie. 

pow . ińieśwtueskiego, uuta sama zaś o trzym u ­

je  ziaisiitek w ojskow y dia żon rezerw istów  w  

kw ocie  1 z ł  dziennie, a nadto o trzym ała za ­

pom ogę p ien iężną o j  Zw iązLu  R ezerw a tów  

w  wysoko.ścS 16 z ł  4 ttozipłatmą porno, leka r­

ską i toki <na dzieci od- Zarządu M iejskiego 

m. Banan ow iez.

Nacuniien tm, że Załoiżukorwa pracuje za 

nobikowo, za oo utrzym uje 70 gr dziennie 

i pełne w yżyw ien ie.

2, Co sic tyczy Antoniny Skoi oibohatej, 

to zattarigi je j  z gospodmizaTiii datu ją snę od  

lutego br., a więc z czasów, k iedy mąż je j 

n ie był jeszcze pow ołany do wojska i nie 

pozostają w żadnym  zw iązku  z brakiem  

op iek i m ężow sk iej nad nią oraz zaleganiem  

z zapłatą kom ornego, gdyż zaleganie z ko­

m ornym  w ogó le  m iejsca nie m.ało.

Zatargi te mają swe źród łe  w  tym, że 

Skoroboihata ma siubinkatora, k tóry  swym  

gorszącym  zachowaniem  się zm usił w łaści­

ciela dk»uiu do wypow iedzenia m ieszkania 

Skarobohatym  już z początkiem  zim y rb

Antona na Skoroibols.it a o trzym u je  zasiłek 

w o jskow y w  kw ocie  1 l i  dziennie, a nadit- 

korz.wsiana z bezplaithej pomiocy tokarskie 

i toków ze strony Zarządu M iejskiego.

Zarów no w  wypadku z Z o fią  Zołożu- 

kową, jalk i z  Anton iną Skorobołuttą in lerw e 

n iowaicm  osołAście, n iezailei.ile od imterweu 
c j i  orgainów Pol. Państw ow ej w celu zliikwii 

dawania zatargu p om iędzj gospodarzam i, a 

lokatoram i.

W  świietle pow yższycli aninjch stw ier 

dzam, że w  obu  wypadkach w yże j p rzy to ­

czonych uiiiała miejsce pełno J troskliwa 

opieka nad rodzliu imd rezerw istów , nieza 

tożnile zaś od  w yże j p rzytoczonych  w ypad ­

ków  Zw iązek  Rezerw istów  udzie la ł i udziela 

w “da/tnej pom ocy nrateriaitnej rodzinom  re 

zerW istów.

Burm istrz 
L. Wohiik.

—  Uroczystość, która aiusi wypaść im 

ponm/ąco. Już dziiś całe społeczeństwo Ba 

ranow icz p rzygo fow u je  się do uroczystego

jibchodiu święta „D n i M orzs.", k tóre w  roJ.u 

bieżącym  zapow iadają  snę im ponująco. K o­

m itet O rgan izacyjny wzywa wszysnkich m.e 

azaańców Baranowicz, aby oo 24 a i  do dnia

2.VIJ udiekoirowali dom y i  sklepy flagom  

państwowym i ; m orskim i i do gremsalnego 

udziału we wszystkich uroczy stościai-h

Uroczystości „Dnd m orsidch-‘ w  Barano 

witozoioh rozjAiCzną suę 24 bm. O godz. 19 

odbędziic siię oaps»rzyk i  pod ruiesionie ban 

dary. W  dinto ziaś 25 bm. pobudka i p r z e ­

marsz ork iestr uticami miasta o godz. 7. 

O godz. 9 nabożeństwo w  świątyiwaoh wszy 

s lr ich  wyznań. Godz 9,3C przem arsz wszyst- 

kw*h organ  zacji ze sztandaram i przei m ia­

sto i zb iórka na placu L eg ionów  (koszary 

Kościuszki), godz. 10 nabożeństwo na ptacu 

Legiomow. Godz 11 przem arsz wszystkich 

organizacji przez miasto. I  o  godz. 12 z ło ­

żen ie hołdu poległym  przy Pom nik . Niezna 
neuo Żołnierza

TEATR i KUZYKA
TEATR M IE JS K I NA f*OHUl ANCE.
—  „D am a od Muk.sy mu-- —  na przeu- 

staiwiendiu wueczorow'ym. Dziiś, w ś.odę dnia 
21- czerwca przedistaiwjemde w ieczór owe o 
godz. 20 w  Tea trze  na Pohulance wypełnji 
arcyzaiba wna, wesoła kormedra m uzyczna 
Feydeaiu pt. „D am a od  Maksyma “  w  reży- 
seri Z iem ow ita Karpińskiego, z  muzyiką 
Tadieusza Sygiet; liskiiego. Tańce układiu J. 
Gtostolsfciego. W  ro li ty tu łow ej Xenia 
Grey. Udział b iorą  pp Buymo, Detklofwski 
łasińsika, Korw in , Skierska, Szczepańska Bli- 
chow icz, Czapliński., Ilcew icz, Karpińską 
Kępka, Lasoń, Ł o iz iń s k ą  Tatarski, ŹuLiński. 
Onrawa dekoracyjna — Jan 1 Kamiilia Go­
lusowie. —  Cenv -popuiarne.

—  Ostatnia prem iera w  bież. sezonie. W
czwartek diniia 22 czerwca (o godiz. 20) T ea tr 
Mtojski na Pohulance -daje r.-ową premier** 
— doskonałą, lekką koaned”*  wsipółemesn* 
Benediettieigo pt. „Szkarłatne R óże '‘  w  re­
żyserii Z. Sawhna. Obsadę two.rz; pp.; Wa- 
lenitiwa AJerundii-owicz, Śtaiiiisław J sk-> 
w.iicz S W ładysław  Burzyński, Z pow odu 
zam knięcia Teatru  na m iesiąc lip iec  —  bo­
dzie- to ostatnia prem iera w  b ieżącym  se­
zonie.

TEATR MU.TYCZNY „LUTNIA".
—  Ostatni tydzień przed Krynicą. Dziś 

trrocza, miła, m elodyjna operetka „Słodka 
dziewczyna'*, która ca łkow icie zdobyła so­
bie pukLiczaioiść prem ierow ą. Kulczycka, H al 
miirsika, Piasecka, Deimbowslkł Rycliter, Iży- 
kowski oraz w pobtsowej kiumiiczmej’ ro li 
W i rw icz-W ieh row sk i I worzą nezapomi. iany 
cespół.

R  3 D 1 0
W IL N O

ŚRODA, dn 21.YI 1939 r.

6.56 Pieśń por. 7,00 D ziennik por. 7.1Ć 
Muzyka z płyt. 8,00 Audycja dla szkół
8,10 Muzyka z płyt. 8 15 Pogadanka tury 
styczna. 8,25 W iadom ości turystyczne. 8,30 
— 11,30 P rzerw a 11,30 Audycja dla pobo­
rowych. 11,57 Sygnał czasu i hejnał. 12,03 
Audycja południowa. 13.00 W iadom ości z 
miasta i p row incji. 13,05 Program  na dzi 
slaj. 13 10 Chwilka L ig i M orsk iej i Kolo- , 
tuiahrej. 13,16 Muzyka popularna. 14,00 Mu­
zyka lekka. 14,45 „Co chcielibyście tisły- 
zeć“ ? —  au dytja  dla dzieci, w opr. Cioci 
Hali. 15,15 Muzyka popularna. 15,45 W ia ­
domości gospodarcze. 10,00 Dziennik popo-

tdnl-owy. IG,10 Pogadanka aktualna. 16,20 
Koncert połączony chórów  akademickich.
16.45 Życie kw iatów : „N a rodz in y  kw iatu w 
p rzyrod zie ". 17 00 Koncert solistów  Tr. do 
Bar i7,30 O dw iedziny u m istrzów. Tr. do 
Bar. 18,00 Recital śpiewaczy le rz tgo  Gardy 
ba irl 18,30 Słynne sym fon ie fp iyty ). 19,OĆ 
Teatr W yob raźn i: „K lu b  P ick w ick a " Karola 
Dickensa. 19,30 „Przy- w ie c ze rzy " —  Kon­
cert wyk. Ork. Rozgt W i f  20 10 Odezyt 
wojskow i- 20,25 W  naszej św ietlice  —  su- 
dyrja  w  opr. L . Beyuaira 20.35 Sport na 
Wsi. 20.40 Audycje in form acyjne. 2t,00 Re­
cital chopinowski w wyk. O lgi Mailus-ie- 
wicz. 21,40 Nowości literac k ie om ów i Kon 
rad Górski prof, USB. 22,00 „K raszew ski 
i W iln o "  —  odczyt wygł. dr M, Rzeuska. 
22,15 Koi,cert kameralny. 23 00 Ostatnie w ia 
doniośdi i komun'i/katv. 23,05 Zakończenia 
prograiiiu

C Z W A R T E K , dnia 22 V I. 1939 r.

6.56 Pieśń por. 7,00 Dziennik poi 7,15 
Muzyka z płyt. 8,20 Od Nanocza do W ilna '*
—  pogadanisa sportowa Donata Jasieńskie­
go. 8,30— 11.36 P rzerw a. 11,30 Audycja dila 
poborowych. 11,57 Sygnał czasu i hejnał. 
12,03 Audiycja południowa. 13.00 W iadom o­
ści z miasla i p row incji, 13.05 Program  na 
dzisiaj. 13,10 Muzyka baletowa, 14.00 Kon­
cert rozryw kow y. 14,40 Krominka sportowa.
14.45 W o jsko  polskie: N ie masz pana nad 
ułana —  and d*a m łodzieży. 15.05 Muzyka 
[Ktpularna. 15 45 W iadom ości gospodarcze. 
16,00 D ziennik popołudniowy, 16.10 Poga­
danka aktualna 16 20 Recital wioten,czołowy 
Arnolda Roslora. 16,45 Budiowniictwo wsi 
polsk iej: K urp iow szczyzna — odczyt 17,00 
„H a llo l Tu New Y o rk !"  —  reportaż d źw ię ­
kow y Karola Bogumina. Tr, do Bar. 17 30
Stulecie teorii k om órk o w e j" —  pog dr J. 

Kruszyńskiego. Tr, do Bar. 17 40 Gra Egon 
Pełri (fortep ian ). T r  do Bar. 18,00 U tw ory 
k larnetowe wykona Iiizef Madeja. 18,30 Ut­
w ory na dwa fortepiany 19.00 , Drusikient- 
k i“  —  szkic litcracko-lekarsld  J. I. Kraszew­
skiego 19 20 .P rzy  w it-czerzy11 —  koncert 
ro zryw kow y Tr. dio Bar 19 45 Skrzynkę 
ogólną prowadzi Tadeusz Lopa lew sk i. 19 55 
D. c. koncertu rozryw kow ego  z płyt. 20,05 
Echa mocy i ch w a ły " 20,15— 20.25 R ezer­

wa. 20.25 „Nasza praca w K ow alczu kach "
— pog. I. D urejkow ej dta gospodyń w ie j­
skich. 20,35 Poradnik  ro ln icze  w  opr. inż. 
R. W ęokow icza 20 40 Auctycje in fo rm acy j­
nie 21,00 „ Ib sen " —  p or lrrt literacki. 21.15 
Pogadanka muzyczna. 21.25— 21.30 Przerwa.
21.30 „Giódziina h iszpańska" —  oipera w  1 
akcie M. Rarela. (Transmis,ja z Paryża ).
22.30 Francuska muzyka. 23 00 Ostatnie w ia 
domości i kom unikcly, 23.05 Zakończenie 
programu.

R Ą R A N O W irZ E

ŚRODA, dnia 21 VI. 1939 r.

6.30 Sygnał i pieśń poranna. 13,0C W ia- 
ciHimościi z naszycn stroin 13,10 Muzyika mbio 
dlawa (z p ły i). 14,06 Nasz progran  i kom u­
nikaty. 14.06 Koncert solisto w polsk ie! (p ły­
ty ). 17.00 Koncert solistów  (p łyty  z WjJma).
17.30 Ocliwiedzinn;- u m istrzów  (p łyty z W i l ­
na). 20,25 Z cyklu ..P ozn a jm y P o lsk ę " : „ W  
puszczy b ia łow iesk ie j" —  pog. w ygłosi Ma­
ria Semko w ieżowa. 20 35 W - id o  mości dła 
w*si. 22,00 M iejscowości w  Ni-w„gnwlc.zyźnic 
zw iazait z Adam em M ickiow iezem  —  pog. 
wygłosi Roman horositkiew icz, 22,10 Recital 
skrzypcow y Czesława Szenka 22 30 K oncerł 
(z p łyt). 23,05 Zakończenie program u

CZW ARTEK, dnia 22.VI. 1939 r.

6.30 Sygnał i pieśń poranna. 13.00 W ia ­
dom ości z naszych stroni. 13,10 Muzyka ohia 
nowa (z p ły l). 14.00 Nasz pi ogram  i koiwu- 
wilkarty. 14,05 Grają słynne ork iestry (płyty). 
17,0" Chopin w  wykonaniu  znanych pianis­
tów  (p łyty z W iln a ). 17,30 N arody ginące 
i rozm nażające się w  E urop ie —  pog ww. 
głosi dr Marta Rew-ieńska (z W iln a ). 17,r0 
Gra Egon Pełni (p łyty  z W iln a ). 19,2t P>-zy 
wiieczienzy — koncert ro zryw k ow y  (płyty * 
W .toa ). 19,45 Recital śpiewaczy p Zofii 
Leszczyńsk iej Isoprai, diramat.) (program  
złożon y z p iosenek ludowych  w  oprać, po l­
skich loomp. nadeślem y późn iej). 20,05 Mu­
zyka (z p łyt). 20,25 „S trażacy w  Horbaczach 
buidują suszarnię linu" —  pog. w ygłosi T a ­
deusz Fałowski. 20,35 Wiadloniośrt dla wsi. 
23,05 Zakon czerni a program u “

Kupię dom
z długiem Danku 

Wpłacę 20 tysięcy 

Oferta pisemna 
do Redakd' „Kurjera W il'" 

pod „777“

l%la e=Gto
—  W  celu uczczenia krtŁeanitn p. Jainany 

B ohda i wwiczówny, D yrektork i I I I  Państwo 
w-ego Lżceum i Gimnazjum im. ks. Adama 

Jerzego Czartorysk iego w  W iln ie , Bratnie 

Pom oc te j szikoly o fia r o  „u je  300 z ł (łrzYsłs 

złotych ) na FON.

—  Uczemice kl. I I I  Szk. Pow sz N i 27 w 
W iln ie  ku uczczeniu drma Imlienin Janilb Kia 

rownicziki W an dy  N iesiotow sk iej złożyły i m  

FO N  2 zto le.
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O przedawnieniu w Świadczeniach 
ubezpieczeniowych

śwlad/czeruiia ubezjpueczeniotwe, ja/k .vszel- 
ki/e w „igóle uprawniania, czy obow iązk i w y 
nikująoe z jak ichko lw iek  p rz^ p itzw  p raw ­
nych — m/o/gą w  pewnych wypa/dik_ch ule­
gać przedawnieniu.

P rze  law /lim ie, to zm. utrata uprawnień 
wskutek przeć ezeniia określonego tenn*i»u
Ogłoszenia się po śwt;\dczeiiia, jest jed/nj z 
częstszych przyczyn  utraty praiw do św iad­
czeń ubezpieczeniowych. N ie  wszyscy spo­
śród korzysta jących  ubezpieczeń społecz­
nych zdają sobie sprawę z ważonści d o trz j 
mainia pew nych term/nów, bąd po prostu 
niie wiedzą, że is tn ie ją  tego rod  saju ogra  - 
ni czenia.

D la tycn wszystkiah ..numśwmdoin . 
nych “ , k tórzy  z p rzykrym  zdziw ien iem  zbyt 
póiriio dow iadu ją  idę o sw ym  przeoczeniu, 
w arto  pokrótce przypom n ieć przepisy, regu 
Iłujące sprawę przedaw n ień  w  ubezpiecze 
niiaoh.

Rozporządzen ie Prezydenta Pzeczypospi 
liite., z  listopada 1927 roku o  ubezpieczeniu 
praco s-ników um ysłowych dciiem św adcze- 
nia r a  dw ie  zaisadmiczi kategorie : 1) św ad- 
czenia n,a w ypadek  braiku pracy i 2) świad 
czenia em erytalne.

Do p ierw szej kategorii świ 'diczeń zalicza 
się poza zasiłk iem  na w ypadek bezrobocia 
również opłatę składek za ubezpieczenia na 
wypadek choroby w tym czasie oraz zapo­
m ogę na podróż. Roszczenie o  pow yższe 
św iadczenia ulega przedawnieniu  p o uipłv 
w ie sześciu m ieslecy od  ostatniego d/ma p rn 
cc, lub dlraia, w  k tórym  zakończono podróż 
do nowego m iejsca zaitru-dnlenia.

Są jednak w y ją tk i, w  których ów  sześ 
oix>miies>!-ęc7rn y  oikres prae^iatwniiteniia itoszicz^- 
n ia z o s ta ć  przedłużony. Przedłuża się go 
o  czas: 1) za k tó ry  ^ lacow n lk  o trzym a ł od 
p racodaw cy odszkodow an ie za toziwiązamie 
um owy o pracę, 21 pobytu w  za k ład d e  leęz 
n iczym  na koszt ZUS, 3) niezd/olnośoi do 
p racy  na skutek ohoroby, 41 ćw iczeń lub 
służby w o jskow ej, 51 za jęc ia  przejśc iow ego, 
6) aresztu lub więzieniu, 7) sezonu n w t  
w ego  prze w ii dzianego dla danej gałęzi pra- 
ov. 81 pobytu  za granicą, 91 trwania strajku 
101 trzy  miesiące, jeżeli pracownik  ustąpił 
z zaieoiia dobrow oln ie. bez uzasadnionego 
puwod/u.

Do grupy św iadczeń em erytalnych dla 
p racow n ików  um ysłowych należą: renta in­
walidzka. slairrza, wdow ia, sieroca jed n on  
le w a  odprawa, zasiłek pogrzehow y. Riosz 
czenia o wszystkie renty i zasiłek p ogrze ­
b o w y , u lega ją prziediaiwnleniiu po pięciu la ­
tach: roszczenia o  iednciraizową odpraw ę po 
upływ ie roku —  licząc od chw ili powsin- 
n ia u/orawn/leń. Przedaw n ien ie roszczenia 
o  zw ro t 50n/o składek uiszczonych za świad 
czenia em erytalne dla kob iet ze względu na 
opuszczenie ztarudmienia i za/mftżpófś^ią. 
następuje po osiemnastu miesiiącach pozosta 
warniia bez zmtirudintienwH, uzasadniającego 
obow iązek  ubezpie czen ia .

Usta/wa z marca 1933 roku o  ubezpie­
czeniu społecznym  określa przedawinienia 
dla następujących rodza i św iadczeń: choro­
bowych, wypadkowych  i em erytalnych r o ­
botniczych.

W  zakresie świadczeń chorobnw', eh 
sprawa przedawnienia d o lyczy  ty lko  św iad­
czeń pien iężnych i zw rotu  za pom oc lecz­
niczą. W. obydwu wypadkach praw o do nesz 
czerna kończy się po okresie  sześciu m ie­
sięcy.

P raw o  poszkodow anego do renty w y ­
padkowej przedawnia się po up ływ ie trzech 
la t od chw ili powstania niezdolności dio za 
robkowam.a z powodu wypadku, praw o zaś 
do renty rodzinny pozostałej po osob ie zm ar­
łe j wskutek y ypadku, przedawnia się po 
trzech latach od  śmierci uoezpi« czonego.

P raw o  do renty in w a lid zk ie j z ubezpie 
czernina em erytalnego robotn ików  przedawnia 
się po up ływ ie  trzecn  łat od dtnitfi powstarra 
inw a lidztw a względn ie —  w  niektórych przy 
padlkach —  od dinśa utraty prawa do za 
siłku chorobow ego. Praw o oo  ren ty w d ow ie j 
z tego ubezpieczenia przedawnia się po 
trze "’  łatach od obwini powstania w arun­
k ów  do renty w dow ie j, p raw o zai r o t  --- 
po up ływ ie trzech lał, licząc od  śmierci
ubezpieczonego. *Praw o do edno azowej z/a- 
pomoigi pośm iertnej w ypadk ow e j uł en 
rvfcailnej robotn iczej przedawnia sie po ro  ̂
Ibu o d  chw ili śutteroi oisotby ubezpieczone j, 

jenciaty ). Dla w dow y, ^obżerającej rentę 
w dow ią 'w p ad k ow ą , czy inw a lidzką praw o 
do odp raw y z tytułu połuTwncgo wwnążpój- 
śęiia wygasa po roku, od  dnia zawarcia no 
wego zw iązku  małżeńskiego.

Ustawa o  zabezpieczeniu na wypadek 
bezncoocia robotn ików  nie d e fin iu je  term'n,u 
przedawnienie do zasiłku na wypadek ora 
ku pracy. Tu/raj jednak przedaw nienie łączy 
■iię ściśle z uprawnieniam i do h c li  ś v,iad- 
czeri. Art. 2 ustawy m ów i, że „zasiłek na 
wypadek braku p racy przysługuje tym  m  
botniikom, k tórzy  w ostatnich dwunastu 
m iesiącach p rzed  dSuifem Igle szernia p raw a 
do‘ zasiłku pod lega li obow iązkow i ziabezpie 
czenia przez okres co r ajm niej dwudziestu 
sześciu tygodni**. T ak  więc z treści przeipi 
sów wynika, okres przedawniienia w  świad 
cz en lach ita wyjjode/k bezrobocia jest p łynny 
i waha się w  gram*cach od jednego dnia do 
sBe&cnt mi*esrięcv.

Taik oito w  zarysie  p rzedstaw ia ją się 'dla 
poszczególnych  świadczeń ubezpieczeń.,o
wych o/grami czeai/ia co do rzasokresu. w  ktń 
rym  ubezpieczeni ma praw o zgłaszać swe 
roszczenia o  zasiłki, zapom ogi i ren

Konkurs filmowy
na pulsKiego iackia Coag na

W ytw órn ia  „Fem lka  Y ilm “  przystępuje 

do realizacji tmnu pt. „BO G ARO D ZICO ". W  

film ie tym  jedną z g ł.w n ych  ról, a w każ­

dym  razie najbardziej eksponowaną, odegra 

syn lotnika Polaskiego —  Jozio. Chłopiec 

teu nie lęka się niebezpieczeństw, tow arzy­

szy potajem nie ojcu w jego  locie, a potem 

ulega katastrofie samolotu.
Pragnąc należycie obsadzić ro lę  Józia, 

aby w idzia lną postać chłopca zaprezentować 

wielk im  rzeszom  w ielbicieli sztuki film ow ej 

w najbardzie j w łaściwym  świetle czasopis­

m o ilustrowane „AKTUALNO ŚC I**, tVhrsza- 

wa, M arszałkowska 95 —  ruzpisuje konkurs 

na obsadzenie om aw ianej roli. W yboru  naj 

odpow iedn iejszego chłopca dokona jury, zło 

żone, m iędzy innymi, ze znanych działaczy 

> m łodzieżow ych.

ANI£HY ZBIOROW E, PIO aU NO C H riO N Y, naprawa i ładowani! 
akumulatorów radioaparatów. Chrześcijański Zakład

„RADIO -  SERWICE" “SgVSjfc*

D o b r e  łiltnąg ią/lho u  i t q s  I

d 2 u m r c.&
t OuglćS Fa.riłantis  w najbardziej czaru,ącvm film ie
„  J t y C M C M 6 *  P ię k n y  n a J p ro g ta i i

I j a *  | i .  i PREMIERR, Coctail muzyki, miłości 1 śpiewu!

WfcL|y.gJ Grace l§a O  O B Ł E
w przepięknym nim e miłosnym „W sidłach m:łości(i

Nadprogram: Atrakcja i aktualności

Chrześc-jońskle kino (Jrocza Jeann atte Macdonald amant
r fW IA l  J OT UJ r NELSON EDOY w wspaniałym filmie muzy-zno śpiewnym

„ G d y  k w it n ą  b z y “
K I N O  Dziś Pierwsza

Rodziny Kolejowej aktorka świata
C n ł + A  I ) •  ł # i e  w ,0li kofaiety, która kochała 
D C L L C  U a V I 3  nienawidziła upadała 1 zwy- 

cięzala w filmie p t.

"UCZ „ P i ę t n o  prze/zlo/cj“
Wlwulskiego 2 w roli męsKiej H ENRY FONDA

Nadprogram : DODMfKl Początek o godz 6-e w święta o 4-ej

a a  gm  a i ■  a a  | Dziś. Nieśm ieitelna historia wielkiej m łości

9GH— - ° 1 „Dama Kamellowa**
W ,olach głównych: 6 ieta  fiarbo i Robert Taylor.

Nadprogram UROZMAICONE DODATKI. Pocz. seans, o  g 0, a w niedz. 1 święta o  I.

Dom Ludowy
u f u n d o w a n y  p r z t z  p r « i c o w n i -  

hów PKO.
Dnia 18 czerwca hr. Prezes PKO  dr Hen 

ryk  Gruber w towarzystw ie dyr. Os osi owi 

cza oaiwiedził gmiinę Buszcze w pow. brzeżań 

skini, gdzie Zrzeszenie P racow n ików  PKO 

wzniosło pierwszy w  Polsce w zorow y Dom 

Ludowy. Gmach Domu Ludowego mieścić 

będzie spółdzieln ię m leczarską, Kółko ro ln i­

cze, Sklep spółdzielczy, Gm:nny ośrodek 

zdrow ia, czytelnię, salę teatralną i inne urzą 

dzeni? kulturalno - ośw iatowe. Odda ie tego 

gmacnu do użytku m ieszkańców kilkunastu 

gromad gnrnnych  zb iorow ej Buszcze nastą­

pić ma w  iesieni br.

Prezesa dr. H. Grubera pow itał w  Busz- 

czu starosta brzeżański dr Jarosz, m iejscowy 

proboszcz ks. Zając oraz w ó jt W iącek  z 

przedstawicielam i grom ad gminy.

^ i e ł d f  z b o ż o w o - t o w a r f l w *  

I  t a t a r s k a  w  W i l n i e

z dnia 20 czerwca 1939 r.

Ceny za towar standartowy lub średniei 
akości za 100 kg w handlu hurtowym, pa­
rytet wagon st. Wilno. (Len za 1000 kg f-co 
wagon sl. załadowania). Dostawa bieżąca 
normalna taryfa przewozowa,
Źylo I standart 15.— 15.5.'

n  . 14.50 1 5 -
Pszenlca jara Jednolita 1 st, 21.— 21.50

. .  zbierana 11 „  20 — 21 -
Jęczmień I standart — —

II .  17.25 17.50
111 i  16.75 17.25

Owies 1 „  16.50 1/.—
U „  14.75 15.75

Gryka I 2 25 21. >5
11 .  20.75 21.25

Mąka ivtnia wyciąg. 0— 30% 29.50 30.50
„ i H 0— 55% 26.50 17 -

„ „ razowa 0—95% 20.50 21.
Mąka pszen. gat. 1 0— 50% 41.—  41 50

,  .  I-fl 0— 65% 40 — 75.?ą
.  II 50 -60%  29.75 30.25
.  II 60 -65 %  24.25 25.25

. III 65— 70% 1 8 .-  19.—
.  „  pastewna 14.50 15.

Mąka ziemniacz. „Superior" —  —
.  .P dm a" —

OtręDy żytnie przem. stand. 0,75 11.25
„ przen. śied. przem. st. 11.- 1150

Wyka —  —
t ubin niebieski —  —

Siemię lniane bez worka 50,—  50,50
Len niesta .daryzowany:

Len trzepany Horodziej —  —
„ „ wolpżyn 1770.— 18i0.—

.  . Trahy -  —

. „  Miory 1440.— 1480.—
Len czesany Horodziej 2480,—  2520.—
Kądziel hurodzlejska — —

„ grodzieńska 1540.—  1580.—
Targanlec moczony 900.— 940.—

o i -,v 1030.- 107 ' —

Sygnatura . Km  1048/36

Ouwieszczenłe
O  L l f C Y I A C . i l  R U C H O M O Ś C I

K^uiojmuk Sądu uro dzikiego w Brasła- 
wiu Kazimwerz Zaiwaidiziki, m ający k a iird a n ę  
w  Brasna, Ai1 u, ul. 3 Mai ja nr 34 na poasibaiwie 
ao-L 60C1 k. u. c. podaje  dio wubnczinej wia- 
ttomotści, że dinia 22 lipoa 1931 i .  o  e<xlz. 10 
w mlasteezlku Wussy, gm. tejiże odlbęuizae się 
1-sizia Jjicytacja rudiomoiści, należących do 
Józefa Buizo, sk^adającycti siię z  dom u drew 
marnego/, przybudówki, łaznu oiraiz prawa Jó- 
zeda Buzo do 30 letn iej d z ierżaw y placu po 
w ierzchni 64 1/4 m kw  pod wyuiienaoinyimi 
zaoudowaiiiiiaimi. Term in  dtóeirżaiwy upływa 
dnia 2 czerwca. 1965 r.

Przystępujący dc licytacji w inien po­
siadać aeżwofeiBe władizy aJinumiisitiracyjnej 
na praw o wydiz erżewieatia gruntu w  pasie 
graniczuyim.

Buchoimości możn i ogladać w dinJiu li­
cytacji w miejscu i  czasie wyżej otzna*izo- 
nyin.

Dnlia 17 czerwca 1939 r.
Kom ornik : (— ) K. Zawadzki.

i m  <wAMia: U r

B R Y M  9t . ;F
F - j"  ’ B e n w -  z

ś M E ! IE  
E B O W iU

tądobi* aryginalarch proszków bb. tabi; .KOGUTEK"

0 Ą 3ECK IEG C
fyft* w c*«kowtiniu hi9i*»i«s&rn w TOREBKACH

Sygnatura: Km. 495/39.

obwieszczenie
o L IC YTA C J I RUCHOMO&CI
Koimocuilk Sądr Grodz/kiego w  Bairano- 

w:czacili I  rewiiru Stanisław Paderewski ma 
ją c j kancelarię w Baranowiczach, ul. Orze 
szłk >\vej N r 6, na podstaw ie art. 602 k. p. c. 
podaje do pubLcznęj wiadonności, że dnia 6 
łiipca 1939 r. o  gosiz. 9 w Baranowiczach 
ui. Szeptyckiego N r 35 odbędzne się 1-sza 
licytacja  rucnouiiiuści. należących do Medre 
sza Dawida składających się z samowaru. 
ręcznej m aszyny do szycia Filrmy Singer, 
150 szt różnych  czaipeil, 60 szt. kapelu ;zy' 
sukionnych, bufetu i .ustra, aszacowanyah 
na łączną sumę zł 890.

Ruchomości można og*ądać w dniu l i ­
cytacji w  m iejscu i czasie w yże j oznacz 
nyim.

Dnia 13 czerwca 1939 r.
Kom ornik  (— 1 St. Paderewski.

Sygnatura: Km. 534/38

Obwieszczenie
O L IC YTA C J I RUCHOMOŚCI

K om orn ik  Sądiu Grońskiego w  Szczurzy 
nie N o w , Konstanty Kagatowski, m ający 
kancelarię w Szczuczynie N ow  ul Piłsudskie 
go N r 133, na podstaw ie art. 602 k. p. c. po 
da je do publicznej w iadom ości, że dniu 14 
lupca 1939 r. o  godz. 10 w  maj. Speszą, 
gm. Kam ionka, r»dbędiz.:e się 2-ga licytacja  
ruchom ości, należących do Eustachego Sa­
piehy', składających się z duzewa opa łow ego, 
urządzeń rektyfikacyjnych , samochodu f. 
Austrla-Da/mler, uprzęży w yjazdow ych , po 
wozów , sań, m aszyny do pisania i innych, 
oszacowanych n,a łączną sumę zł 21.100.

Ruchomości można oglądać w  dnau l i ­
cytacji w  m iejscu i czasie w y że j oiznaczo 
nym.

Dniia 14 czerwca 1939 r.
K om orn ik : (— ) E. Sagatowskl.

W  Niementzynie
prr* ul. Legionowej 17

polecam  łaskawym  w zględom  P T  L e tn i­
ków  i stałych m ieszkańców wszelk iego 
rdzaju galanterię, bieliznę, trykotaże, 
inlcl koronki, płótna itp. artyku ły w 
cenach najn iższych

JANINA  BORUCKA

f * * 1 -  Dom Ekspedycyjny

E .  S T K A K
Wilno, Wielka 3 - tel 2-93 

I  Obszerne i suche składy do

przecltowanis f e s
f  Przeprowadzki i opakowanie mebli.

Cóż TC SIEDZISZ W  KAW IARNI 
—  ZAMLftST W  SKLEPIE?

N IE  MA W CALE KLIENTÓW

PEWNIE  
NIE DALE*
•JESZCZE
OGŁOSZENIA
DO

Kurjera Wileńskiego 

♦

OGŁOSZENIE NIF 1YLKC PO­
WIĘKSZY OBROTY —  ALF I 
PRZYPOMNI TWOJA FIRMĘ
PU B LIC ZN O ŚC I —

N rJ yA sia  wytwórnia  
slał ak c oroa: enlowyclt

wS I A T K 0 D R U T “
Lwów, ZamarstynowsKo 1.33

Hauĉam jeździć
m otocyklem  szybko i tanio, ^rae wynajm u jg 

S. Stankiew icz, Rzeczna 8t—3. (Zakręt).

A A A A A A A A m . im i l . i . . . . . . .  t

L E K A R Z E
r fT f r r fT fr fy T fr r r r r9 tr r rT W T T fr r r r r r rw T rr f%

O J  i* O B

Biumotttcz
ol/orobjr w en/nyziu  .km n,' t im . zo p łc io « e 
ul. Wielka 31, tet. 921. Przyjmuje od god*. 

9 — 1 i 3— 7. N .edzie la  10— 12.

A K U S Z E R K j _
A K U S Z E R K A

f ś a r u  L a K i n e r o w B
przyjm u je o<l go<iz. 9 rano do godiz. 7 w ift iL  
— ul. Jakuba Jasińskiego i a— 3 róg  ui. 

3-go Maja obo-k Sądu,

*iAAAAU AiE AAH i A ii i AA iA iAm A A i iA iA H i i i

DOAl jednum ieszkam owy z placem i og_ 
rodem  do sprzeaania D ow ieozieć  się ul. 
Lw ow ska 26— 15

Dó M sprzedam skanalizowany, dwum ię- 
szkam owy z ogrodem  ow ocow ym  D ow ie­
dzieć się; W ilno, ul. Popuwska 7— 1 (Za- 
rzec ze j,
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LETNISKA
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Ł b iM S K O  z u trzy ma me ui, lo iw arK  k a ­
mionka, poczta Ostrow iec k. W ilna, stacja 
Gudogaje m iejscowość ładna i zdrow a, rze ­
ka i las sosnowy, Geontyna Harasitinowi 
czowa.

L E T N IS K A  na Antokolu W iadom ość na 
miejscu, ul W idok  3/13, róg N iecałej, na 
skraju lasu, blisko przystani na W ili;. 2 
mieszkania trzy i dw upoko jow e (bez m ebli) 
z usługą tub bez, Do wyna jęcia  od zaraz. 
Fylko dla chrześcijan.

M A JĄ T E K  położony nad Widią p rzy jm u­
je  na letnisko z utrzym aniem  lub bez. M iej­
scowość sucha, las sosnowy, piaża. in fo rm a­
cje, Zam kowa 14 m. 1.

R d Ź n E

A P A R A T E M  „M u rvy “  każdy i w szę jz ie  
osiągnie 600 zł i w ięcej m iesięcznie. Cena 
aparatu tytko 150 z Żądajcie prospektów. 
Załączyć znaczek. .,M urvy“ , K raków , Stra­
szewskiego 25/12.

W Y N A J E M  M O TO C Y K L I. P raw o jazdy 
zbędne Nauka na m iejscu W ileńska 8, w 
głębi dziedzińca na wprost bramy.

F IL M O W Y M  A lit  1 S T ą (K Ą j zostać m o­
że każdy. Napisz imię, nazwisko^ dokładny 
idres, otrzym asz zupełnie bezpłatne in fo r­
macje od jedynej w Polsce koncesjonow anej 
Szkoły Gry F ilm ow ej-Scen icznej Hanny 
Ossorji, W arszaw a X III,  Poznańska 14.
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S ^ o lp « c k ie
SPÓŁDZIELNIA ROLNICZO - HANDLO­

W A w Stotpcach, Plac Kościelny 2 tel. 71 
Sprzedaje: nawozy sztuczne, maszyny, na­
rzędzia rolnicze i galanterię żelazną, arty­
kuły spożywcze, i kolonialne, na. ona zbóż, 
materiały opalowe i budowlane, nieb araz 
prowadzi komisową hurtownię soli.

Skupuje: -  zboże wsz.
oraz trzjdę chlewną.

KOM UNALNA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
pow. stolpeckiego w Stotpcach (ul Piłsudskie 
go 8) istnieje c roku Iwz, Wkłady osz­
czędnościowe wynoszą ponad 300 tys. zL 
K. K. O. przyjmuje wkłady od 1 zL. ego.
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N i e s w i e s K i e

Komunalna Kasa Oszczęduoścl pow. nie- 

świeskiego w Nieświeżu, przyjmuje wkładj 
od 1 złotego.

CHRZEŚCIJAŃSKI BANK LUDOW Y w 
Nieś -eżu jest iiajst“ -szą instytucją kredy, 
tową w powiecie. W ydaje pożyczki 
i 3iu, (fr z j u,,u ie wkłady od złotego

Powl,-towa Spółdzielnia Rolniczo - Han- 
dP>wa z odpow. udziałami w Nieświeżu, tek 
99. ddziały: w Klerku t Snow,e. Zakupuje: 
wszelkie ziemiopłody — trzodę chlewną — 

bydło. Sprzedt je: maszyny i narzędzia rol- 
mcze — nawozy sztucane — artykuły — bu­
dowlane.

Jan Gledroyć Jut-aha — „Warszawian- 
ka‘*. Nieśwież, ul. Wiieńskc 34, Sprzeda* 
woców południowych i delikatesów

REDAKCJA i ADMINISTRACJA 

Konto P.K.O. 700.312. Konto rozrach. 1, Wilno 1 
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CENA PRENUMER4 TY 
miesięcznie* z odnoszeniem do 
donn* w krajo —1 zł., za grani­
cą 6 zL, i  odbiorem w admini­
stracji zL 2M  na wsi, w miej­
scowość teb, gdzie nie ma urzędu 
pocztowego ani agencji 2.50

i reportaż 
przegląd prasyi 

kronika wileńska:

CENY OGŁOSZEŃ; Za wiersz milimetr, nrzed tekstem 75gr., w tekście 50 gr., za tekstem 
3o gr, drobne 10 gr za wyraz, Najmnlesze ogłoszenie drobne liczymy za 10 iłów . Wyrazy 
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